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PIERWSZA MAŁOPOLSKA

FABRYKA ZWIERCIADEŁ
i SZLIFIERNIA SZKŁA

Sp. z ogr. odpow. 158 
poleca lustra i szyby szlifowane do mebli, lustra 
w ramkach niklowanych i patentowane na deszczuł- 
kach, Siyby i lustra w każduj wielkości na składzie. 

Zamówienia przyjmuje

I n  FaMi: Kraków, ullta Mzka CO. 1. p.
Telefon 4u78, fabr. 4:225.

Instalacje e lektryczne

Inź. Tadeusz Leszczyński 1
Biuro i skład: Kraków, Grodzka 65 1

Materjały elektrotechniczne i techniczne, • 
lampy, abażury. 99 1

P O R C E L A N A
sprzedaż detailiczna ulica R a j s k a  8  
sprzedaż hurtowna ulica L llt)iCZ  La 2

F O R T E P IA N Y , P IA N IN A
takie utywane można naj Korzystniej nabyć tylko u firm’ 
Zygmunt Raba nast., Kraków, ul. św. Anny 3. 14

U n g e r  &  K u ła k o w s k i
Kraków. —  Telefon 2164.
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otwiera na zasadzie specjalnego upoważnienia Ministra Skarbu 
bez jakichkolwiek ograniczeń

rachunki b ieżące  w o b c yc h  w alutach
Przyjmuje rAwnlel 

zapisy na akcja BANKU POLSKIEGO bes
prowizji

2  f i l m u  e u r o p e j s k i e g o
Kraków, 23 lutego..

Bolszewicki poeta rosyjski —  lija Ehrenburg, po­

wróciwszy ^ podróży za granicę, wygłosił w  tych 

dniach w Moskwie odczyt publiczny o współcze­

snej Europie. Porównywał nasz kochany i czcigo­

dny kontynent z filmem kinowym, który puszcza 

w  ruch p iany . . . .  operator. Wskutek tego wątek 

rwie się co chwila, przedstawienie traci wszelki 

sens, obrazy idą chaotycznie, przy czem raz mo­

tor idzie tak nierówno, że jeden obraz przeciąga 

się aż do znudzenia, drugi zaś przelatuje tylko jak 

błyskawica. . .

Nie potrzeba być ani poetą ani bolszewikiem, aby 

jakąś część słuszności przyznać temu porównaniu.

W eźmy dla przykładu dwa obrazy charaktery­

styczne dla tego współczesnego europejskiego ki­

na. Jeden przedstawia rozwój idei rozbrojenia i pa­

cyfikacji, drugi —  gorączkowe zbrojenia. Obraz 

pacyfistyczny i rozbrojeniowy o słabej i mało ob­

fitej treści wisi na ekranie, trzęsie się, kiwa w  ró­

żne strony aiż do znudzenia, obraz zaś zbrojeń zja­

wia się nagle, przelatuje przez ekran błyskawicz­

nie a tak pełny nowych treści i zajmujących szcze­

gółów, że trudno sdę w nim nawet rozejrzeć.

Dyskusja a raczej nawet nie dyskusja, lecz cią­

głe powtarzanie w różnych tonach o konieczności 

rozbrojenia narodów trwa ciągle od łat pięciu, 

chyba że przerywa ją dyskusja o konieczności no­

wych — zbrojeń. . .  Tak właśnie stało siię teraz w 

Anglji.

U stern stanął rząd robotniczy. Sztandar pacy­

fizmu i rozbrojenia narodów dzierży on wyżej niż

ktokolwiek inny. Macdonald i jego koledzy z gabi­

netu na każdym kroku akcentują swój pacyfizm. 

Aż tu pewnego dnia, mianowicie 20 b. m. w  Izbie 

gmin wielka debata nad koniecznością naglącą jak 

najszybszej budowy mnóstwa nowych aeroptoów 

bojowych.

Dyskusję spowodował minister awiatyki wojen­

nej w gabinecie Baldwina sir Samuel Haare, zgła­

szając wniosek, aby Anglja Avybudowała niezwło­

cznie bojową flotę powietrzną silniejszą, niż po- 

i siiada ją jakiekolwiek inne państwo W promieniu 

tysiąca pięciuset kilometrów od Londynu. W  mo­

tywach swego wniosku wskazał Haare na to, że 

jakkolwiek dużo mówi się wszędzie o pacyfikacji 

i rozbrojeniu, to jednak pozostaje faktem, że 

wszystkie podejmowane dotąd próby rzeczywiste­

go rozbrojenia lub chociażby tylko ograniczenia 

zbrojeń uwieńczone zostały mniej lub więcej oczy- 

wistem fiaskiem. Wnioskodawca nie konkluduje 

stąd, że niależy w ogóle zaniechać rozpraw o rotz- 

‘^rojeniu, ale tylko sądzi, że każda z tych dwóch 

spraw powinna toczyć się własną swoją koleją. 

Dyskusje o rozbrojeniu swroją, wysiłki zaś w celu 

najlepszego uzbrojenia się na wszelki wypadek 

i dla wszelkiego zadania sw oją. . .  Zresztą nawet 

ab eony prezydent ministrów w  swoich szczerze 

pacyfistyczny cli dążeniach i w swojej polityce 

zmierzającej ku uspokojeniiu Europy będzie czuł 

się lepiej, jeźli będzie wiedział, że ma za sobą naj­

potężniejszą ua świecie flotę wojenną a nad sobą 

równie potężną flotę pow ietrzną...

Anglia tymczasem właśnie na punkcie tej naj­

skuteczniejszej i najstraszniejszej nowoczesnej bro­

ni znalazła się na szarym końcu wśród mocarstw. 

Ody Francja może każdej chwili wysłać w powie­

trze tysiąc aeroplanów bojowych, które zdolne są 

w ciągu dwunastu godzin rzucać na Londyn i An­

glię tysiąc siedmset tonn najsilniejszych materia­

łów wybuchowych, to Anglia ma takich maszyn 

zaledwie sto. Na istnienie takiej nierówności Anglia 

nie może się zgodzić. Prawa rewizytowania Pary­

ża w ciągu następnych dwunastu godzin po wizy­

cie francuskiej nad Londynem i obdarzenia go

o ile możności większą jeszcze ilością perdykto, 

ekrazytu i gazów trujących Anglja nic może dać 

sobie odebrać.

W ywody konserwatywne wnioskodawcy po­

parł liberalny generał Seely, który twierdził, że 

Francuzi przy dzisiejszych swoich środkach bojo­

wych mogą na każdy dowolnie obrany punkt rzu­

cić w ciągu dziesięciu godzin więcej pocisków niż 

czynili to Niemcy w całej Anglji w  ciągu jednego 

miesiąca. Gdyby flocie francuskiej podobało się za­

atakować Londyn to mogłaby w  ciągu jednej doby, 

zapalić kaidy dom, bombardując zaś kolejowe wę­

zły, mogłaby w  ciągu kilku godzin zatrzymać cały 

ruch kolejowy w Zjednoczonem Królestwie. Z tych 

względów mówca liberalny popiera najusilniej 

wniosek konserwatywnego kolegi.

Najbardzi^ zaś charakterystyczną była odpo­

wiedź członka rządu robotniczego i pacyfistyczne­

go podsekretarza stanu dla awiatyki Leacha, któ­

ry wywodził, że najlepszą bronią jest sprawiedli­

wość i że najlepiej uzbrojone narody najwięcej też 

wojen prowadziły, (w tym punkcie brawo bili 

członkowie partji robotniczej, z ław konserwatyw­

nych zaś padały ironiczne wykrzykniki i uwagi), 

ale rząd przy oałem pragnieniu, aby wojny raz na



zawsze ustały nie uczyni oczywiście nic, cdby si­

ły  obronne Anglji mogło pod jakimkolwiek wzglę­

dem na szwank narazić. (W  tem miejscu brawa 

rozległy się z ław konserwatywnych, ironiczne 

uwagi z robotniczych).

J a k  więc rząd MacdotraHda będzie zwoływał 

konferencje pokojowe i rozbrojeniowe, a równo­

cześnie budował flotę powietrzną, „potężniejszą 

od wszystkich, jakie znajdują się lub mogą się zna­

leźć w  promieniu tysiąca pięciuset kilometrów od 

Londynu". ,

Ilja Ehrenburg z Moskwy — poeta bolszewicki 

ma jednak trochę słuszności. . . .  Idem.

D ja rjusz  z dnia 23-go  lutego
— W Warszawie zapanowała znowu aura przesilenio 

wa. Pos. Dębski w imieniu klubu Piasta przedłożył 
drowi Grabskiemu uchwały tego klubu, powzięte z po­
wodu mianowania gen. Sikorskiego ministrem wojny 
baz porozumienia ze stronnictwami. Dr. Grabski oświad­
czył, że nie porozumiewał się ze stronnictwami dlatego, 
aby jak najprędzej przesilenie na stanowisku ministra 
wojny zlikwidować. Powodem ustąpieniu gen. Sosnkow- 
skłe*o była różnica zapatrywań między nim a ministrem 
skarbu co do wysokości kredytów wojskowych.

Równocześnie także ze strony klubu „Wyzwolenia" 
i sprzymierzonej z nim „Jedności ludoweJ“ (grupa Dęb­
skiego) objawiły się silniejsze tendencje opozycyjne w 
stosunku do rządu dra Grabskiego.

— Na wczorajszem posiedzeniu sejmewem prowadzo­
no dalszą dyskusję nad ustawą mieszkaniową. Do korni- 
syj odesłano projekty ustaw o kwalifikacjach dla nau­
czycieli szkół średnich i zawodowych tudzież projekt
o ustawie kwaterunkowej.

— Komisja ekspertów międzynarodowych wedle in- 
fonnacyj francuskich przedstawi wnioski, które co 
do Ruhry nadawać się będą dla rządów fran­
cuskiego i belgijskiego do dyskusji. Komisja osiągnę­
ła podobno całkowite porozumienie w określeniu zdol­
ności płatniczej Niemiec. Wedle Agencji Havasa komisja 
stwierdziła ogromną potęgę gospodarczą Niemiec. Do­
wodem tego jest między innemi fakt, że fabryki niemie­
ckie w czasie od zawarcia pokoju do teraz wybudowały 
nowych 18.000 lokomotyw i 400.000 wagonów.

— Wobec załamania się ruchu separatystycznego, któ­
ry miał posłużyć Francji do odgrodzenia sie od Niemiec 
szeregiem zależnych od niej państewek buforowych, 
wracają w Paryżu do projektu, który w swoim czasie

przedłożył rząd dra Cuna o neutralizacji prawego brze­
gu Renu na lat 99 pod warunkiem, że Francja tak samo 
zneutralizuje lewy brzeg Renu w Alzacji i Lotaryngii.

— Między Londynem a Moskwą toczą się rokowania 
co do zwołania ua połowę marca wspólnej konferencji 
dla uregulowania kwestyj spornych. Pod przewodni­
ctwem samego Macdonalda utworzona została komisja 
angielska dla przygotowania programu tej konferencji. 
Komisja dzieli się na sekcję: ekonomiczna pod przewo­
dnictwem Grcgoryego i ekonomiczna pod przewodni­
ctwem sir Sidney‘a Chapmana.

—  W ostatniem głosowaniu nad ordynacją wyborcza 
w Senacie otrzymał rząd Poincarego tylko 16 głosów 
większości (150 za, 134 przeciw).

— Sytuacja parlamentarno-polityczna w Berlinie oka­
zuje dalej silne napięcie z powodu opozycji socjalistów 
przeciw rozporządzeniom tzw. „koniecznościowym", do­
tyczącym przedłużenia dnia pracy i zmniejszenia zarob­
ków. Dr. Marx grozi rozwiązaniem parlamentu. „Vor- 
waerts’* liczy się z tem rozwiązaniem iuż w najbliższym 
czasie.

— Poseł sowiecki w Acganistanie Raskolnikow w spra 
wozdaniu zlożonem na posiedzeniu Ciku ostro zaatako­
wał politykę angielską za imperializm w Azji i twierdził, 
że rząd Macdonalda nic potrafi rozwiązać kwestji indyj­
skiej. Raskolnikow ostrzegał wszystkie narody azjatyc­
kie przed Anglją. Wystąpienie to dyplomaty sowieckiego 
uważają za manewr osobisty, ponieważ Raskolnikow nie 
chce wracać do Azji, lecz jechać na posła do Rzymu.

— Najbliższe posiedzenie Rady Ligi Narodów odbę­
dzie się 28 bm. Na porządku dziennym między inneani 
sprawa Gdańska i mniejszości niemieckich w Polsce.

— Mianowany posłejn polskim w Moskwie p. minister 
Darowski wyjechał wczoraj wieczorem na swoje stano­
wisko. Przed wyjazdem pan Prezydent Rzplitej udeko­
rował p. ministra Darowskiego orderem „Polonia Resti- 
tuta“.

— Do nowego, utworzonego w Sejmie klubu ukraiń­
skiej socjalnej demokracji przystąpili posłowie; Bazyli 
Mochniuk, Andrzej Paszczuk, Józef Skrzypa, Tomasz 
Prystupa i Jakób Wojtiuk. Prezesem klubu wybrany zo­
stał Wojtiuk, sekretarzem Skrzypa.

— Na wczorajszem posiedzeniu Sejnru przystąpiono 
do dalszych rozpraw nad ustawą o ochronie lokatorów.

—- W różnych stronach Ukrainy wybuchły poważne 
rozruchy. Wieści te potwierdzają uchodźcy rosyjscy, 
którzy zgłaszają się do rumuńskich władz granicznych 
z prośbą o pozwolenie przekroczenia granicy.
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TELEGRAMY
z 23 lutego 1924

j Dyrektor Thome j w Warszawie
Warszawa. (AW). Wczoraj z udziałem pana dy­

rektora Thomasa odbyły się konferencje w mini­
sterstwie pracy. Na konferencji omawiano donio­

słość unifikacji ustawodawstwa robotniczego, któ­
ro jest dążeniem międzynarodowego biura pracy.
O godz. 18 pan Thomas wygłosił odczyt w sali 
Rady Ministrów, o godz. 20-stej odbył się obiad 
u premiera Grabskiego. Wieczorem raut w  pry­

watnych apartamentach prem. Grabskiego z pro­
dukcjami artystycznemi Argasińskiej, Michałow- 
sklego | Innych.

O dznaczenie  gen. Sosnkow skiego
Warszawa. (AW). Gen. Sosnkowski otrzymał 

order Wielkiej Wstęgi Odrodzenia Polski.

Zmiany w dyplomacji
Moskwa (AW). 22 lutego opuszcza Mo?kwę se­

kretarz poselstwa polskiego, p. Józef Baliński. —
Stanowisko pierwszego Sekretaarza obiął p. A- 

dam Tarnowski,

Potanienie gazu
Katowice. (AW). W  związku z ostatnie* obni­

żeniem cen węgla, zarząd Górnośląskiej centrali 

gazowej obniżył z ważnością od 18 bm. ceny gazu 
do użytku domowego, oraz dla celów technicz­

nych.

S e rd e czn o ii w ęgierska d la  Polski
Budapeszt, (K) Tutejszy „Szozak“ w  artykule 

pod tytułem ,.W Polsce kochają W ęgrów" opisu­

je serdeczne przyjęcie jakie doznała akademicka 
wycieczka węgierska bawiąc w Polsce z począt­
kiem bieżącego miesiąca. Autor artykułu nazywa 
przyjęcie jakiego doznali Węgrzy „rewelacją" i o- 
świadcza, że sympatyj polskich wobec Węgrów 

nic można porównywać wogóle z jakąkolwiek 
życzliwością okazaną Węgrom na Zachodzie, koń­
czy zaś swój artykuł oświadczeniem, że Polska 
to jedyny kraj, gdzie Węgrzy liczyć mogą na 
prawdziwych przyjaciół.

Okazyjnie do sprzedania
192 piękne i antyczne

S E K R E T A R Z E
I. LEWKOWICZ

K raków , G ro d zk a  39
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Z na lezione

50 milionów
18 lutego

d o  o d e b r a n i a
Krakowskie biuro handlowe, ulica Fiorjańska 9. 

Sprzedaż węgla

L i s t y  z  m i a s t a
IV. ”

Gdybyśmy policzyli wszystkie stowarzyszenia, 
zespoły i „Kółka" w  naszem mieście, to jeżeli je­

dna szkoła przypada na 1000 mieszkańców Krako­
wa, a jeden szynk ua 10.000 wiernych —  to z pe­

wnością jedno stowarzyszenie egzystuje dla 10 

ludzi.
Mamy Stowarzyszenie Właścicieli realności ka­

tolickich i drugie indyferentnych, jako „pendent" do 

nich Stróżów postępowych i zacofanych (Pierwsi 
postępują w  swych żądaniach, drudzy cofają się 
przed zamiataniem chodników). Mamy Miłośników 
starych zabytków (z szczególniejszern uwzględ­
nieniem zabytkowego niechlujstwa w  mieście), 
Towarzystwo ochrony lokatorów, zwierząt,, Sa­
dzenia drzewek i pielęgnacji trawy, Kółko kontu­

szowe, Zbieraczy marek pocztowych, etc., etc., nic 
licząc nielegalnych związków, jak Jeżdżących na 
gapę tramwajem, Miłośników cudzych zegarków 
lub futer, itp. i

Ale o tych się nie mówi.
Wśród legalnych jest także Towarzystwo ho­

dowców drobiu. O patryotyźmie jego świadczy j 
między innemi udzielenie wolnego wstępu tia wy- 
stawę gołębi — Weteranów z 63 roku. Słusznie! 
tym biedakom-bohaterom należy się także jakieś I 
uprzyjemnienie życia na schyłku. Gołąb pocztowy 
czy rasowy jest na każdy sposób interesującym o- 
kazem.

Ale czy więcej nie zainteresowałyby ich — przy­
puśćmy — tesame gołąbki nie w  klatce, ale na ta­

lerzu i do tego należycie przyprawione? Mogą być
w  potrawce, mogą być pieczone!... Lub ostatecz­

nie w braku gołębi choćby kawałek mięsa rosoło­
wego?

Należy przypuszczać, że na tę zamianę chętnie 
zgodziliby się weterani, tem pewniej, że o ile słu­

chy dochodzą w „Przytulisku" nie otrzymują luk­
susowego posiłku i niejeden z nich pewnie wolny 
bilet na wystawę pocztowych gołębi oddałby chę­
tnie za wolny bilet do jadłodajni.

Nie umniejsza to jednak w niczem zasługi to­
warzystwa hodowców drobiu, które uczciło wete­
ranów wolnym wstępem na swą wystawę, zanim 

pomyśli o „bliższem" zapoznaniu ich z innymi pro­
duktami swymi jak kury lub indyki, byleby nie we 
formie „surowej" — owszem! — ugotowanej!

Zresztą formy i sposób oddawania czci są wszę­
dzie tak różne i rozmaite, że nie mą nawet celu 
brać je pod krytyczne badanie.

Okazaniem czci i serdeczności u dzikich jest ix#| 
dobno pocieranie swego nosa o nos czczonego czło­

wieka. Chińczyk przeskakuje przez cień admira- 
wanego — na znak uszanowania.

U nas, gdzie serdeczność jest przysłowiowa 

czołobitność jest jedną z wielkich cnót narodo­
wych — przyjaciele chodziliby z popuchniętymi 

nosami. A w słoneczny dzień widzielibyśmy na u- 
licach poważnych ludzi skaczących jak warjaty.

Pan Komisarz skakałby przez cień pana Radcy. 
Radca przez cień Nudradcy, ten przez Prezyden­
ta... Ludzie /. samej czołobitności łamaliby nogi i 
kręcili karki.

Na szczęście żyjemy w kraju cywilizowanym i

ludzie raczej kręcą karki jeżeli są zamało czołobi­
tni względem swych przełożonych.

Nic narzekajmy zresztą. Jesteśmy w tem szczę- 
śhwem położeniu, że na razie prócz połamania rąk 

i nóg na oślizgłym chodniku lub strącenia głowy z 
karku przez lawinę dachową — nic nam tak'dale­

ce nic grozi. A wiadomo, żc bez woli Boga wlos 
człowiekowi z głowy nie spadnie, a nie dopiero 

głowa z karku!

Spada śnieg z dachu, urzędnicy z etatu, co naj­
ważniejsze —  spadają ceny. Jeden szewc, naprzy- 

klad, zapewniał mnie niedawno, że i buty „spa­
dną". Tylko zacny majster zapomniał objaśnić, czy 

spadną z ceny, czy też z nóg.
To drugie wydaje mi się prawdopodobniejszem.

Ogólny spadek cen w  pierwszym rzędzie — 
chleba, który jest głównym wskaźnikiem droży--1 
zny — odbił się radosnem echem przedewszyst- 
Idetn w kolach urzędniczych, gdyż pociągnął za 

sobą redukcję płac o 10 procent.
W ielu jednak —  kto wierzy w  skrytości ducha — 

pragnęłoby, by chleb podskoczył jeszcze w  tym 
karnawale, co i im w konsekwencji dałoby moż­
ność podskoczenia może ua jakim balu lub re­
ducie.

Niestety tendencja „spadkowa" zaznacza się'co­
raz wyraźniej.

Chwalebny wyjątek stanowi jedynie oświata pu­
bliczna. Bo, gdy w pierwszym półroczu „czesne" 

wynosiło w gimnazjum 6 miljonów marek, to obe­
cnie doszło do 110 miljonów. Ale za to rodzicom 
uczniów przysługuje wyłączne prawo kupowania 
dla szkoły węgla, kredy, gąbek, etc.

Oświata idzie więc — w górę.



Sytuacia w Anglii
GROŹBA NOWEGO STRAJKU.

Londyn. (AW )Jak donoszą tutejsze pisma, An­
glii grozi nowy strajk robotników węglowych. Za­
powiadany ruch ma charakter ekonomiczny i stoi 
w związku z upływającym z dniem 17 marca ter­
minem wypowiedzenia umów o place.

Strajk ma wybuchnąć już 17 marca.

KONFERENCJA ANGIELSKO-ROSYJSKA. 
Londyn. (AW) W  związku z zapowiedzianą na 

połowę marca konferencją angielsko-rosyjską,
przynoszą tutejsze dzienniki następujące informa­

cje. Komisja angielska, będzie pracowała pod bez- 
pośredniem kierownictwem Macdonalda, któremu 
zostanie dodany do pomocy podsekretarz w  mini­
sterstwie spraw zagranicznych Ponsonby. Komi­
sja będzie dzieliła się na dwie sekcje, ekonomiczną 
i polityczną. Fakt, że Macdonald osobiście obejmu­
je kierownictwo prac, świadczy o dużem znacze­
niu nadchodzących rokowań dla Anglji.

TERMIN KONRERENCJI.

Londyn. (AW) Jak zapewniają, konferencja ro- 
syjsko-angielska rozpocznie się dnia 25 marca.

Strajk u rzędn ików  bankow ych trwa
Wiedeń. (K) Przez cały dzień wczorajszy trwa­

ły rokowania u kanclerza Seipla między przedsta­
wicielami banków a strajkujących urzędników. 
Rokowania te nie dały rezultatu.

Kłopoty Francii
Genewa (AW) „Journal“ donosi o rozr ichach i 

plądro waniach w południowej Francji, w związku 

z rosnącą drożyzną, która daje się tam specjalnie 
odczuć. W Marsylii wybuchł strajk robotników 
portowych, a także i zawodowe związki kolejowe 
południowej Francji grożą strajkiem w razie od­
rzucenia ich żądań ustalenia płac według parytetu 

złota.

Traktat estoAsko-lotew ski
Ryga. (AW) Dokonano aktu wymiany ratyfika­

cji estońsko - łotewskiego traktatu zawartego w 
Rewlu. W  ten sposób sojusz między dwoma pań­

stwami bałtyckiemi, wszedł w  życie.

Rosia a rozbroienie
Paryż (AW). Delegat rosyjski do Komisji roz­

brojeń morskich, obradującej w  Rzymie, admirał 

Berens protestował przeciwko ograniczeniu ton- 
nażu rosyjskiego do 120.000 tonn. Rosja domaga 

się tonnażu najmniej 400.000 tonn.

Jeszcze uznanie Rosji
M oskw a (AW) Dzienniki sowieckie podają, ie  

Austria wznowiła stosunki dyplomatyczne z So­
wietami. Odnośna nota ,uznająca r?ąd Sowietów 

de jure, została już podobno wystana z Wiednia 
do Moskwy.

Ratyfikacja konw encji konsu larne j
Belgrad. (AW). Parlament jugosłowiański przy­

jął ustawę o ratyfikacji konwencji konsularnej mię­

dzy Polską a Jugosławią.

Powstanie w Aibsnii
Durazzo. (K) Rewolucyjny komitet albański w 

Skutari czyni przygotowania w całej Albanii prze­
ciwko rządom Achmeda beja. Przyczyną ruchu re­
wolucyjnego jest głód i nędza w  kraju, oraz tesor 
nieznośny wywierany przez ówczesny rząd w 

kampanji wyborczej.

C o  t o  j e s t  s z e r m ie r k a ?
Wywiad z mistrzem szermierki i lektorem wycho­
wania fizycznego na Uniw. Jagiell. — p. Linne- 

mannem.

Niezwykła ruchliwość jaką objawia Sekcja Szer­
miercza Akad. Zw. Sport, w Krakowie —  zwracać 
zaczyna uwagę nietylko sympatyków szermierki — 
lecz także szerszego ogółu stojącego zdała od kół 
sportowych. Chcąc dowiedzieć się bliższych szcze­
gółów o roziwoju szermierki w  Polsce a to ze 
względu na prawdopodobieństwo udziału szermie­
rzy krakowskich w  paryskiej Olimpiadzie —  uda­
łem się do mistrza szerm. a zarazem lektora wy­
chowania fizycznego na Uniwersytecie Jagiell., p. 
Linnemanna, który chętnie udzielił mi wyjaśnień z 
dziedziny tego sportu, kładąc szczególny na­

cisk na dodatnie strony oraz na obecną fazę roz­

woju tego sportu u nas.

„Szermierka1* mówił p. Linnemann — „jest czemś 
więcej niż sportem — jest sztuką. Nie wymaga ona 
specjalnych warunków fizycznych w  takim stop­

niu jak inne ćwiczenia sportowe — a siła fizyczna, 

którą zresztą szermierz w  robieniu bronią naby­
wa — ma tutaj znaczenie podrzędne. Na pienw- 
szym tutaj planie stawia się technikę czyli umie­
jętność w  prowadzeniu broni —  w opanowaniu i 

koordynacji portjszeń —  dających widzom sporą 
dozę estetycznych wrażeń. Pozatem żaden sport 

nie posiada tylu stron dodatnich w znaczeniu wy-

chowawczem, co szermierką. Wykształca ona w 
wysokim stopniu przytomność umysłu, silną wolę 
i inicjatywę, pobudza energję życiową i wyrabia 
pogodę umysłu i łatwość w obejściu towarzyskiem. 
Nie wpływa ona ujemnie na intelekt jak np. ciężka 
atletyka, boks itp. —  owszem pobudza go i wy­
kształca w znacznym stopniu zmysł kombinacji 
i inne energje psychiczne. Dlatego też powinna 
szermierka znaleźć jaknajszersze zastosowanie w 
wychowaniu młodszego pokolenia, jako znakomity 
środek do wyrabiania charakteru i towarzyskiej 

kultury.
Młodzież nasza —  objaśniał dalej p. Linne­

mann, —  „posiada wiele zalet i warunków będą­
cych konieczną podstawą do uprawiania tego pięk­
nego lecz przytem dosyć trudnego sportu. Łatwość 
z jaką wielu moich uczniów przyswaja sobie tech­
nikę w robieniu floretem i szablą — mimo braku 
najprymitywniejszych nieraz urządzeń uważa­
nych gdzieindziej za niezbędne — nasuwa przy­

puszczenie, że szermierka stanie się z czasem w Pol­
sce —  podobnie iak na Węgrzech — sportem naro­
dowym. Na razie nie cieszy .ię ona takiem popar­
ciem u nas —  na jakie zasługuje —  mimo to szanse 
jej na paryskiej Olimpiadzie przedstawiają się 
znacznie poważniej od wielu innych, bardziej po­
pularnych sportów. Publiczność nasza nie zna bli­
żej istoty tego sportu a urządzane dotychczas po­
pisy szermiercze t. zw. akademie, dezorientowały 
ią jeszcze więcej; prezentowały one bowiem jedy­
nie samą estetyczną stronę szermierki a nie da­
wały widzom silniejszych emocyj prawdziwej wal­
ki o zwycięstwo, co widzów najwięcej interesuje. 
Otóż chcąc temu zaradzić, postanowiliśmy zerwać 
stanowczo z popisami (Schaufechten) a zainicjono- 
Wać —  idąc za wzorem zagranicy —  Ł zw. me­
cze — czyli walki o zwycięstwo pomiędzy druży­
nami reprezentuiącemi poszczególne kluby, mia- 
sita, kraje itd., oraz pomiędzy sławniejszymi szer­
mierzami krajowymi i zagranicznymi. Należy się 
spodziewać, że Kraków ujrzy wkrótce taki mecz 
pomiędzy drużynami reprez. Krakowa i Lwowa, 
względnie Warszawy".

„Jest istotnie zdumiawającem — mówił p. L. —  
z jakim zapałem uprawiają szermierkę na Zacho­
dzie młodzi i starzy —  jest ona bowiem sportem, 

gdzie często późny wiek nie stanowi też żadnej po­
ważniejszej przeszkody. Tak np. mistrzostwo Czech 
na florety w ub. r. w  Pradze zdobył hr. Turn u. 
Taxis w wieku nie mniej jak... 73 lat! Jest tc praw­
dziwe zwycięstwo — zwycięstwo podwójne!

„Spodziewam się — kończy! swe objaśnienia 

p. L. —  że społeczeństwo nasze w swoim własnym 

interesie —  będzie wydatniej niż dotąd popierać 

ten piękny i rycerski sport — a szermierze A. Z. S., 

którzy nie mają w Polsce równych sobie przeciw- 

uików — staną się wkrótce chlubą i dumą Kra­

kowa". Z.

CENY ZNACZNIE ZNIŻONE CENY ZNACZNIE ZNIZONE

Okrycia damskie, suknie, bluzki, kamizelki jedwabne i wełniane, szlafroki. Jedynie w Magazynie

A U  B O N H E U R  D E S  D A M E S
właściciel WILHELM VOGLER, Kraków, ulica Fiorjańska L. 10. — Telefon Nr. 3467.

Tygodniowy b ilans muzyczny
(XII Poranek symfoniczny, poświęcony kompozy­
cji Rizziego, Kalinowska śpiewaczka, Feliksowa 
pianistka, Józef Śliwiński dyrektorem Tow. Muz.).

W  Ojcu Dr Bernardino Rizzi‘m, poznał muzy­
kalny Kraków na ostatnim poranku symfonicznym 
nowego twórcę dwóch poematów symfonicznych: 

..Carnero" i „Polonia". Program rozumowany, po­
daje krótki życiorys O. Rizzi‘ego, Franciszkanina, 
którego dobre bogi muzyczne zawiodły do Kra­
kowa, któremu, mam nadzieję, odda Ojciec Rizzi 

wielkie usługi na polu kultury, przynosząc w  swo­
im habicie muzycznym ostatnie zdobycze na polu 

sztuki muzycznej, na zachodzie.
Jako twórca O. Rizzi okazał zasób poważny 

wiedzy muzycznej, której brakuje w obu poema­
tach symfonicznych treści twórczej.

Wprawdzie „program rozumowany" optycznie 
przekonywa o najszlachetniejszych i wzniosłych 

ideach kompozytora, lecz niestety ucho nie może 
uwierzyć w to, co wyczytało oko, w myśl przy­

słowia, „że nie powinna wiedzieć prawica, co czy­
ni lewica". Tak zapewne dzieje się w każdym par­

lamencie, ale w sztuce muzycznej, dotąd przynaj­
mniej działo się inaczej. Uparte ucho, zawsze spra­

wdzało, czy oko podawało prawdę wypisaną w 
programie rozumowanym.

I jeśli przeczytamy pierwsize zdanie z programu 
rozumowanego .Polonia": „Wawel...." A u stóp 

jego płynie Wisła, której posępnie szemrzące falc 
łączą się z jakąś smętną melodją pastoralną, wio- i 

nącą z pól i łąk". A potem usłyszymy kilkaset 
taktów „Połonji"* mimowoli ,choć wykrzyknik ten 

dotknie osoby duchownej, zawołamy: „Ojcze Riz­
zi, to Blaga! , w „Polonji" niema ani VVawelu, ani 

posępnie szemrzących fal W isły, ani melodii pas­
toralnej, ani pól i łąk nadwiślańskich! Nic podo­
bnego!

Ironista powie: „Duchowna osoba, ale buja"!
Pesymista odmówi Dr Rizzi‘emu talentu, a ja po­

myślę sobie: „Słusznie, że ksiądz Rizzi wykonuje 
swoje utwory, bo przekona się, iak nie należy 
dalsze kompozycje pisać". I być może, za jok, dwa 
usłyszymy nowe utwory Oica Rizzi‘ego lepiei 
zbudowane, jak .Carnero" i „Polonja", a kiedyś 
może i dzieła natchnione. Ostatecznie okazało się, 
że Ojciec Rizzi ma dopiero lat 30 (tak podaje pro­
gram), co w  zawodzie kompozytorskim, jest za­
zwyczaj wiekiem młodzieniaszka, a „rzemiosło" 
opanował już kompozytor... a zatem czekajmy.

W  sali Starego Teatru produkowały się dwie 
panie, śpiewaczka, p. Kalinowska i pianistka, p.

Feliksowa. Obecny okres karnawałowy nakazuje 

nam płci paskudnej, być uprzejmym wobec „pięk- 
i nej połowy". Nie należy zateiu mówić prawdy, a 

za szczerość należy przepraszać. Może więc lepiej 

będzie jak powiem tylko p. Feliksowej prawdę, że 
gra interesująco, rozporządza poważną techniką i... 

że jeszcze ma przed sobą uciążliwą drogę estra­
dową, aby 'zdobyć wszystko, co przeznaczyły 

losy jei sztuce. Jeśli p. Kalinowska wystąpi po 
raz drugi w poście, będę mógł swobodniej poroz­

mawiać. Ostatni mój „bilans muzyczny", który 
zaatakował nieróbstwo naszego Tow. Muz., za- 

strzyknął tei umierającej instytucji trochę kam­
fory. Rezultat widoczny w  powołaniu Józefa Śli­

wińskiego, znakomitego pianisty i byłego dyr. 
konserwatorium w Saratowie, na stanowisko Dyr. 
Tow. Muz. Józef Śliwiński objął iuż dyrekcję Tow. 

Muz. i jest wszelka nadzieja, że znakomity muzyk 
potrafi zjednoczyć i zorganizować cały materjał, 
jakim rozporządza Kraków, aby z przyszłym se­
zonem koncertowym, zaczęło się coś naprawdę 

dziać wielkiego i poważnego w  zakresie muzy- 
czno-wytwórczym.

Istotnie kierownicze stanowisko należy się v  
tym zakresie „z wieku i urzędu", naszemu Tow. 

Muzycznemu.



/

Dzień dobry!
U m arł kró l zw ierząt — Low wielkiej pamięci __
Rządy objęli po nim trzej regenci:
Małpa, uznamy po lityk najlepszy
Św inia, z stronnictwa przemożnego W ieprzy,
I  osioł, który z stałych zasad słynie 
(Zowietni upór w idza w n im  jodynie).
Gi trzej w  swej małej, dobranej 'gromadzie 
M ie li nówego dać zwierzętom władcę.
Ten król być w inien  wszystkich trzecli obrazem: 
M ałpą być, świnią i osłem zarazem, 
lekcja całe trzy dn i się przewleka —v , 
Nareszcie królem  obrano — człowieka,

Kr.

KRONIKA
Kraków, 23 lutego

Narady Izb Handlowych 
w Krakowie

Dzisiaj o godzinie 11 przed południem rozpoczęły 
się w  krakowskiej Izbie Handlowej narady repre­
zentantów Izb Handlowych. Tematem obrad jest 
kwestją dochodów Izb, oraz sprawy budżetowe. 
Również poruszana jest sprawa projektu ustawy

0 organizacji Izb Handlowych.
W  naradach biorą udział reprezentanci Izb ze 

Lwowa, Poznania, Katowic, Grudziądza, Brodów

1 Torunia, oraz pan konsul Wilkoszewski celeiu
zorganizowania propagandy gospodarczej za gra­

nicą. ^

WIELKA REDUTA SZERMIERZY, k tóra odbędzie 
sdę dzis iaj dn ia  23 bm . w  salach Starego Teatru 
przyniesie w  obfitym  program ie szereg niezwykłych 
niespodzianek, które nadadzą tej zabawie całk iem  

specjalny koloryt, a zaaranżowanych w ten sposób, 
by tańce n ie doznały żadnej przerwy. Dwie wyborno, 
grające n a  zm ianę orkie3tiy oraz jazz-band powinny 
zadowolnić najwybredniejszych zwolenników  tam  
ców. Do bogatego program u reduty dodano jeszcze 
tombolę.

STRAJK W  POWSZECHNYM DANKU KREDYTO- 

WYM. Dziś wybuchł w Powszechnym Banku Kredyto­

wym w centrali wc Lwowie 1 w oddziałach w Krakowie, 
Drohobyczu, Bielsku, Borysławiu strajk pracowników. 

Powodem strajku jest zatarg personalu z dyrekcją na tle 
ekonomicznem, w szczególności kwestją uposażenia słu­

żbowego.
REDUKCJE URZĘDNIKÓW W  BANKACH KRA­

KOW SKICH. (r) Oddział Krakowski Polskiego Banku 
Przemysłowego wypowiedział posady 8 urzędnikom 

1 to na polecenie swej Centrali we Lwowie, która pole­

ciła zwolnić wszystkich pracowników zaangażowanych 

do Banku w 1923 r. Powszechny Bank Związkowy wy­
mówił posady 23 urzędnikom, Bank Związku Spółek Za­
robkowych 6 urzędnikom. Ogółem wypowiedzenia w 
krakowskich bankach dosięgają 80 pracowników.

ECHA JUBILEUSZU M. JEDNOWSKIEGO. 25-lccic 
oracy zasłużonego i popularnego artysty p. M. Jednow­
skiego odbił się głośnem echem w szerokich sferach 
miłośników teatru. Dowodem tego były liczne telegra­

my 1 listy przesłane jubilatowi ze wszystkich środo­
wisk kulturalnych Polski; wśród nich zwróciły uwagę: 

piękne pismo prezydjum i komisji teatralnej m. Krako­
wa, serdeczne listy dyrektorów: Józefa Kotarbińskiego, 

Solskiego, Szyfmana, Gorczyńskiego, oraz wszystkich 
niemal filii Związku artystów, oraz nader licznych osób 

prywatnych. Wśród darów zwróciła uwagę wspaniała 
zastawa srebrna ofiarowana przez komitet obywatelski, 

sygnet rzeźbiony francuskiej roboty, ofiarowany przez 
dyrekcję teatru, wspaniałe album ostatnich litografij 

Wyczółkowskiego pt. „Melancholia", kilka obrazów, o- 
fiarowamych przez artystów krakowskich, a wreszcie 

cały szereg „żywego inwentarza-1, etc.
Raut na cześć jubilata urządzony przez kolegów w 

teatrze po przedstawieniu na foyer, zgromadził kilkaset 

osób dodając do uroczystości jeszcze jeden akcent ser­
decznych stosunków społeczeństwa krakowskiego z je­

go sceną.

Ze świata złudy
Kinoteatr „SZTUKA" — „Wladcjt kobiet".

Po sukcesowym romansie ks. de Valois, dal nam 
kinoteatr „Sztuka“ sensacyjny plon, o niezwykle 
oryginalnym scenariuszu p. t.: „W ładca kobiet11. 
Przedstawia on nadzwyczajną karjerę oszusta, a 
raczej dwu oszustów, którzy wśród sfer najwyż­
szej arystokracji dopuszczają się szeregu fał­
szerstw i szantażów. Dzieje fałszywego barona 

Rastignac i Jego wspólnika Toma! są przedsta­
wione w  tym filmie Interesująco, jednak bez szar­
ży i przesady, co daje dramatowi artystyczny po­
ziom. W  filmie tym kreują główne role doskonali 
artyści, wystawa zaś jest bardzo bogatą. Niektó­
re sceny, jak np. fałszywej gry w  baccarcta lub 

flirtu między oszustem a kobietą-detektywem sta­

nowią „meisterstucki“ kinematografii. Piękne, nie­
zniszczone zdjęcia filmu „Władca kobiet'* w  połą­
czeniu z doskonałą ilustracją muzyczną zapew­
niają temu obrazowi pełne powodzenie. rd.

Kom unikaty teatralne i koncertow e
Z TEATRU BAGATELA. „Dziesięć mhmt w samocho­

dzie" wypełni wszystkie dni przyszłego tygodnia do 
środy włącznie. W  sobotę ,i, niedzielę no poł. „Chimery*' 
po cenach zniżonych.

TEORJA EINSTEINA NA EKRANIE. Wobec ogrom­

nego zainteresowania teoria wielkiego uczonego, kino­
teatr „Warszawa” wyświetla w niedzielę 24 b. ni. o 

godz. 12 w południe film popularno-naukowy i.Teorja 
względności prof. Einsteina1, ilustrowany odćzytem 

pióra znakomitego pisarza i fizyka Brunona Winawera, 
Ceny miejsc zniżone.

ZE ŚWIATA

REPERTUAR
TEATR IM. JULJUSZA SŁOWACKIEGO.

Początek o godz. 7'30.

Sobota: (Nowość) „Rozkosz uczciwości* L. Pirandella 
Niedzieli popołudniu: .Gwałtu co się dzieje", 

wieczór: .Rozkosz uczciwości*.

TEATR „BAGATELA".
Początek o goaz u.

Sobota popoł.: .Chimery'* (ceny zniżone).
wieczór: ,10 minut w samochodzie*.

Niedziela popoł: „Chiuery" (ceny zniżone), 
wieczór: ,10 minut w samochodzie*.

M IEJSKI TEATR „OPERETKA ‘
PoCZąteK o godz. N.

Sobota: „Księżniczka czardasza*.
Niedziela popoł.: ,Wo,na z babami" 

wieczór: „Katja tancerka*.

CO GRAJA DZISIAJ W KINIE?
Uciecha: „Seusacyjoe przygody człowieka o stalowych 

mięśniach*.
W anda: , Smutna prawda".
Nowości: „Między ogniem a bestjami*.
Sztuka: „Wiadca kobiet*.
W arszawa: ,.Quo Vadis“ pod. Sienkiewicza.
Reduta: „Kobieta apasz* z Priscillą Dean.
Zachęta: „Nierówna walka*.
Promień: .Co może kobieta".
Opieka: .Herkules Czarnych gór“.

I  KRAJU
Noc Japońska w Żywcu

Dzisiaj wieczorem odbędzie się bal urzędników ży­

wieckiej fabryki papieru i firmy „Solali“ w Żywcu. —  
Protektorat nad zabawą objął generalny dyrektor pati 

J . Seroga, a komitet balowy, który nadał zabawie barw­
ną i wiele obiecującą nazwy „Noc Japońska** doioży 
wszelkich starań, by zabawa wypadła wspaniale.

Wielkie zainteresowanie się „Nocą Japońską" i liczne 

zgłoszenia tak z Żywca jak i z Krakowa i Warszawy J 

rozbawionych redutowiczów, dają gwarancję powodze 
nia.

Zl  SPORTU
ZE SPORTU AUTOMOBILOWEGO. Onegdaj po. 

jaw iły  sdę na ulicach naszego m iasta piejwsse sa­
mochody „OM“ (Offioine Meccaniche Fabbrica Au* 
tom obili „OM“ Brescia) z m otoram i ■i-»cylindr«wemi 
6/25 H P . Jest. to tak zwany typ alpejski, na  którym  

kierowca Ferdynand .Minoja w sierpniu u. r. przy 
wyścigach alpejskich „Coppa dfella Al.pi" uzyskał 
pierwszą nagrodę, oraz zdobył puhar alpe jski, prze­
bywszy przestrzeń M edjo lan— T uryn— Mc ran— R je*

ka__ Rovlgno— R iv io__ lYyost—T rento— Tryent— Me*

djo lan, łącznie 21H0 km bex najm niejszego defektu. 
W yścigi te odbywały się n a  trudnym  terenie górzy­
stym  1 startowało w  nich 4-1- kierowców n a  samo; 
chodach różnych fabryk, m iędzy innem i Spaa, Al* 

ta, Romeo, Ita la , F ia t A m llcar i t. d. Fabryko „0M “ 
brała udział W wyścigach tych 7 samochodam i^ z 
k tórych 5 zostało w ogólnej k lasyfikacji premjo* 

wanych.
s$^& ie*s®e®t9e«sas>GB©is<5«§as®ras©s8a*9®®s®

| Administracja ,KURJERA WIECZORNEGO'
*  Telefon 3575 wydała Tatafon 3575

K U R S A  W A L U T
i to dolara, funta szterlinga, franka szwajcarskiego, 
marki niemieckiej i korony austrjackiej za czas 
1919—1923, zestawione w markach polskich na pod­
stawie średnich kursów giełdy Warszawskiej, Kra­
kowskiej i Lwowskiej. — Cena 7 5  g r. p o lsk ich .

Do nabycia w Administracji

.KURJERA WIECZORNEGO*
K rak ó w , D u n a je w sk ie g o  5. —  T e l. 3373.
oraz w Księgarniach, Trafikach 

i Składach p a p ie ru .

LOKAUT W  PRUSACH WSCHODNICH. Związek
pracodawców P iu s  W schodnich zażądał wprowa­
dzenia łOscio godzinnego dn ia  pracy we wszystkich 
przedsiębiorstwach handlowych 1 przemysłowych. 
Zw iązk i zawodowe nic przyjęły tego żądan ia  praco* 
dawców, wskutek czego 5 lutego zostały zamknięte 
wszystkie większe przedsiębiorstwa w Królewcu. 
7' lutego dotkniętych lokautem  było przeszło 15.000 
robotników . Zw iązk i zawodowe prowadzą w dalszym 
ciągu walkę przeciwko żądannom pracodawców. Jest 

jędnak  rzeczą w ątp liw ą, ozy zdo ła ją wyjść z tej w al­
ki zwycięsko wobec wyczerpania wskutek in f la c ji 

funduszów  strejkowych. S tan  bezrobocia nie ulega 
poprawie. W iększość zakładów  przemysłowych pras 
cowala do czasu lokau tu  ze zm niejszoną liczbą go* 
dzin  i w zmniejszonym  komplecie robotników.

KARA ŚMIERCI PRZEZ UDUSZENIE GAZEM 
TRUJĄCYM. W  Ameryce m a ją  am bicję stosowania 

zdobyczy technicznych także na  skazańcach. Przez 
d łuższy czas tracono skazanych na  śmierć przy po­

mocy prądu  elektrycznego, obecnie zaś czynione są 
„próby*1 z gazem tru jącym .

Pierwszą ofiarą był n ie jak i Gaa John, którego udu* 
szono gazem w Carson C ity w stjrnie Nevada. Ska* 

zań ca przyw iązano do fotelu i  umieszczono w spe­
cjalnej celi kam iennej, hermetycznie zamykanej 

przez ciężkie drzw i drewniane, w których porobiono 
dw a okienka, opatrzone grubem szkłem ,, a służące 

do obserwacji d la  funkcjonarjuszów  więziennych. 
Następnie odkręcono kran  rury, przeż k tórą w pu* 
szczono do cela gaz trujący. Gdy rozległ się. lekki 
świst gazu, skazany uczynił ostatni wysilę*:, by za> 
czerpnąć powietrza, poruszył k ilk a  rarzy głową, a n a ­
stępnie odrętw iał. Lekarze stwierdzali, że stracił 
przytomność po upływ ie 30 sekund, ale śm ierć na* 
stąp iła  dopiero po S m inutach'.

Z au im  wykonano karę śmierci n a  człowieku, od* 
były się próby ze zwierzętam i i przypadkowo osta­
tn ia  z tych prób uratowała życie skazańcowi, nie ja* 
k iem u Russellowi, meksykańczykow i. Oto Russell 
m ia ł być pierwszym ze skazańców, zabitych gazem. 
Gdy się Już znalazł w eoli, fuinkcjonarjuszo spostrzc. 
fili kota, który n a  swe nieszczęście n aw in ą ł się im  
i postanowili poraź ostatni dokonać nad n im  do­
świadczenia z gazem, ł  w łaśnie, <dv by li zajęci eg* 
zekucją kota, nadszedł rozkaz w strzym ania wyroku 
na Russellu, którem u zam ieniono karę śm ierci na 
dożywotnie więzienie.

Nowy sposób egzekucji wywołał w op in ji Stanów  
Zjednocz, wrażenie nieprzychylne. Czterech dozor* 
ców w ięzienia w Carson City podało sdę do dym isji, 
by nie być obecnymi przy egzekucji Gee Johna.

REW EL (AW ) P ism a rewołakie donoszą, że śledz­
tw o  w  spraw ie  d z ia ła lno śc i nricyw odtów  komunisty* 
cznycl? prfliMTtoPłfT r>1‘-'"’nrpll''i<’ rtor.Tidy. yj* tTT wł**

dzynarodówka nadesłała do Kstonji 1,3Q0,0C0 rubli 
ziotych na  cele wywrotowe. Kom uniści p lanow ail 
wywołanie powstania w Kowlu, a  równocześnie n a ­

pad dwóch czerwonych pu łków  Estońskich i po­
wtórzenie w ten sposób wypadków , jakie wywołane 
były w  swoim czasie w Gruzji.

N o w e  k s ia tk i
WYDAWNICTWA TOWARZYSTWA MIŁOŚNI­

KÓW HISTORJI I ZABYTKÓW KRAKOWA. Zasłm  
żonc Towarzystwo M iłośników  K rakow a pod preze­

surą Radcy Dra Józefa Muczkowakiego wydało os* 
tatn io  w krótk ich odstępach czasu 3 tomiki „Biblio­
teki krakowskiej*1: Nr 00 Prof. Leon W achholz,
„Szpitale krakowskie14 (1220— 1920), Część I I :  N r G1 

Dyr. Adam Chmiel, „Domy krakowskie'*, l i  Idea św. 
Jana. Część I i Nr 62. Dyr, Adam Chmiel, „Domy 
krakow ski* U lica św. Jana , Część II . D ruk. W . L. 
Anczyca i Spółki w Krakowie.

Prjica Pro!. WachJbolza, oparta n a  mat,erjale, zdo* 
bytym  przez kilkuletm ie poszukiwanie archiwalne, 
podąje niezm iernie za jm u jącą  h i stor ję szp ita li k ra­
kowskich. M im o koniecznych skrutów , zaw iera cie* 
kawę szczegóły, tyczące się szpitala Braci M iłosier­
dzia, D om u szalonych, oraiz szp ita li Sióstr Miłosaer* 

dzia, św. Barbary i św. Łaizarza.
Dw a następne tom ik i obe jm u ją  szczegółowe opisy 

domów przy u l. św. Jawa. Autor dyr. Chmiel pod- 
dajo każdą kam ienicę szczegółowym badan iom  ar* 
chitektonicznym  i historycznym . Opierając się n a  
olbrzym im  m aterja lo źródłowym , cytuje archiwalne 
w iadomości, tyczące się w łaścicieli domów, ich za­

jęć i  stosunków  rodzinnych.
Każidy obywatel, nie ty lko m iłośn ik  naszego mia* 

sta, pow in ien przeczytać te pub likacje. Towarzystwo 
M iłośników  Krakowa, które nie bacząc na  n iesły­

chanie ciężkie w arunk i wydawnicze, dzięki niezwy* 
kłej in ic ja tyw ie i  zapobiegliwości swego Prezesa i 
redaktora „Rocznika krakowskiego** D ra Józefa 
Mnczkowskiego, rozw ija niezmordowanie sw oją tak 

owocną działalność.
W ydaw n ic tw a Tow. M ił. hdst. i  zab. Krakowa m o­

żna  nabyć w  księgarni Gebethnera i Sp. w  Krako*, 

wia. D la  członków po cenach znacznie zniżonych w 
Sekretrjacie Towarzystwa, ul. S ienna 16, I p . A r­

ch iw um  aktów  dawnych m . Krakowa.

Subskrybujcie akcje Banku Polskiego!!



WIADOMOŚCI GOSPODARCZE

Rząd wobec przesilenia 
w przemyśle

(Od naszego korespondenta).

Warszawa, 22 lutego.

Ministerstwo przemysłu i handlu zdaje sobie 
sprawę z trudności wywołanych przesileniem prze 
mysłowem, jednakże jak dotychczas środki zarad­

cze, stosowane dla zapobieżenia dalszemu bezro­
bociu są względnie bardzo nikłe i zawodne. Mini­
ster przemysłu i handlu inż. Kiedroń, jeden z bar­
dziej energicznych i niewątpliwie zasłużonych dzia 
łączy gospodarczych i społecznych na Górnym 

Śląsku, oświadczył wręcz na posiedzeniu prasO- 
wem, że zniżka ccn węgla o 30%, o Co rząd za­
biegał energicznie i co wreszcie uzyskał u przemy­
słowców, nie przyczyniła się na ogół do obniżki 
cen artykułów powszechnego użytku i codziennej 
Iconsumcji, lak iż niespodzianką było dla wszyst­
kich ustalenie ostatniego mnożnika drożyzn ianego 

zaledwie nieznacznie niższego od poprzedniej stopy 
drożyźnianej. Minister tłumaczy ten niewielki spa­
dek cen nieprzejednanem stanowiskiem handlu 
zwłaszcza w detalicznym obrocie, który niechętnie 
jedynie pod przymusem rezygnuje z dotychczas 
osiąganych cen i zysków, trwając raczej przy sta­
gnacji i zastoju. Kupcy obawiają siię jeszcze po­
wrotu do niedawnych stosunków, nic wierzą, by 
stabilizacja była naprawdę trwałą, stąd nic chcą 
się wyzbywać towaru w  wyższym stopniu, niźli 
tego wymaga konieczność opędzenia kosztów ad­
ministracji i przeżycia. Minister Kiedroń podnosi, 
że przemysł i produkcja na ogół zdały egzamin o- 
byw ate lsk i, i mając poczucie własnego interesu, 

gdyż przemysł węglowy obniżył ceny o 23%, prze 
mysł hutniczy o 10%, przemysł włókienniczy, o 

20 do 30%. Podobnie i sfery pracujące okazują du­
żo zrozumienia dla ciężkiego położenia finansowe­
go przemysłu; z całego kraju, a właszcza z Mało­
polski zachodniej nadchodzą wieści o dobrowol- 
nem obniżeniu płac robotniczych i pracowniczych 
o 10, 20 i więcej %. Jedynie handel zarówno hur­
towy jak i zwłaszcza detaliczny Wykazuje zupełnie 

n la ro zu n W y upór, utrzymując ceny na dotydi-
czasowym poziomie, co uniemożliwia obniżenie 

wydatków na utrzymanie, od czego zależy główny 
koszt produkcji, płace za pracę. Minister Kiedroń 

oskarża o machinacje handlowe nie tyle zawodo­
wych kupców, ile całe rzesze pośredników, rekru­

tujących się z rozmaitych sfer, więc wzbogaconych 

chłopów, mieszczan, nawet inteligencji, poza gieł- 
dziarzami i drobnem żydowstwem małomiajskiem 

posredniczącem we wszystkiem. Wagonowe ła­
dunki przedmiotów codziennej konsumeji i użytku 
plącą dzis mestosmikowy haracz na rzecz całej ma 
sy pośredników, bez których nic dochodzi niemal 
żadna transakcja handlowa w większym stylu, 
zwłaszcza zagraniczna. Jest to pozostałość po cza­
sach wojennych koniunktur, gdy na cukrze, zbożu, 
węglu, kartoflach, towarach kolonjalnych itd. za­
rabiało się dzięki niedozwolonym machinacjom, po­
zwoleniom wywozu, transportowym przywilejom 
itp olbrzymie sumy bez żadnego wkładu kapitało­

wego. Jeszcze jakiś czas minie, zanim te żywioły po 

śreaniczące, nic wspólnego nie mające z własnym 
obrotem, odpadną, wracając do pracy i zajęć da­
wniejszych, obecnie jednak grasowanie ich po ca­
łej Polsce, na całym obrocie, zarówno hurtowym 
jak i detalicznym, odbija się fatalnie na tendencji 
zniżkowej cen. Łańcuch pośredników utrudnia 
nadto wielce położenie przemysłu i produkcji, 
zmuszając tę ostatnią do pozbywania się towaru po 
nieporównanie niższej cenie niźli nabywa go w 
mieście, czy na wsi konsument.

Jaki jest więc punkt wyjścia z tej sytuacji, prze­

dłużającej się nieznośnie z dnia na dzień, i z tygo­
dnia na tydzień. Przedewszystkiem linia polskiej 
polityki ekonomicznej i handlowej w  szczególno­
ści, nie jest jednolitą, objawia się to szczególnie w 
obrocie drzewnym, gdzie długotrwały zastój wy­
wołały zbyt wysokie stawki wywozowych opłat 

skarbowych.

Rząd uregulował i lńżył obecnie te stawki usta­
nawiając jednostki stale w  szylingach od metra 
sześciennego, zamiast dotychczasowej normy pro­
centowego stosunku do zysku wywozowego (od 
45 do 75%). Nie mniej jednak te ulgi dotyczą w y ­
wozu budulca, słupów telegraficznych, papierów­
ki, kopalniaków (2 szyli, obecnie za m*), drzewa 
liściastego (5 szyli.), osiki (10 szyli.), budulca igla­
stego (25 szyli.), bale jednak i deski osikowe pod-

fraaico Gdańsk do P. K. K. P. 1 tu więc tylko po­
łowicznie spełniania postulaty przemysłu i produk­
cji drzewnej. Podobnie taryfy kolejowe, pierwszo­
rzędny czynnik obecnej drożyzny i przesilenia, do­
magają się gruntownej rewizji i wydatnego złago­
dzenia warunków i obniżenia jednostek przewozu. 

Bez uwzględnienia tego postulatu nie będzie rady­
kalnej przemiany w obecnem przesileniu. Również 
decydującą jest kwestja robocizny, która musi być 
co do wydajności pracy poddaną rewizji 1 refor­
mom. Chodzi tu zwłaszcza o powszechne wprowa­
dzenie systemów premiowych, jako podstawy w y­
nagrodzenia za pracę; zniesienie sobót itd. O kre­

dycie, ulgach podatkowych nic mówił minister 
przemysłu i handlu, gdyż nie od niego zależą te 

czynniki, w chwili sanacji skarbu. I tu leży także

przyczyna przesilenia. Niema zgodności działania 
i zamierzeń w rozmaitych resortach centralnych 
władz, co sprawia, że minister przemysłu handlu 
zainteresowany w nizkich cenach płodów rolni­
czych nie wie co robi jego kolega z rolnictwa, ra­
czej dążący do wysokich cen, za ziemiopłody, o- 
bydwaj są zaś we wszystkiem zależni od ministra 
pracy, który ustala jednostki robocizny, lub kolei, 
który ustala taryfy. Brak uzgodnienia poglądów 
ze stanowiska interesów ogólnych daje się tu silnie 
we znaki.

Minister Kiedroń ma nadzieję, że ceny obniżą 

się niebawem znacznie, wolelibyśmy jednak za­
miast zapowiedzi ogólnikowej, zapoczątkowania 

wreszcie zwartej i jednolitej, świadomej celów ini­
cjatywy i pracy nietylko ze strony jednego mini­
stra, lecz całego rządu, przy pomocy reprezentacji 
interesów, związków zawodowych i niezależnych, 
fachowców. Sprawa przesilenia przeciąga się ze 

względu na to, iż zawsze w łańcuchu środków za­
radczych brak jednego lub kilku ognaw; jeszcze 
więc minister skarbu nie wypowiedział się lub już 
wydał opinję minister rolnictwa, lecz nie zdołano 
uzyskać placet ministra kolei. A tymczasem żyda 
gospodarcze wbrew znanemu biurokratycznemu 
przysłowiu „akta nie zając", biegnie pełną parą, 
maruderów pozostawiając w tyfle.

Krytyczna sytuacja
w okręgu przemysłowym Bielsko-Biała

Nasz Dr F. S. korespondent donosi z Bielska: 
Anormalny objaw wzrostu płac robocizny, po­

mimo stabilizacji marki i spadku obcych walut, 
widoczny w przemyśle całej Polski, szczególniej 
jaskrawo występuje w okręgu przemysłowym 
Bielsko-Biała. Przemysłowcy tego okręgu, nie 
mogąc przewidzieć rozwoju stosunków w  przy­
szłości, przyjęli za podstawę regulowanie płac za 

styczeń i luty wskaźnik drożyźuiany, który z koń­
cem stycznia wzrósł o 23 prc. Równocześnie jed­
nak —  jak wiadomo — marka polska poprawiła 
się w  porównaniu z początkiem stycznia o 30 prc. 

i ustabilizowała się na tym poziomie. Mimo spad­
ku obcych walut drożyzna rosła do końca stycznia 
w szybkim tempie i dopiero przed dwoma tygo­
dniami nastąpiła reakcja i ogólna zniżka cen. Płace 
robotników zatrzymały się jednak na raz osiąg­

niętym poziomic - podwyżki plac dokonują się, 
jak wiadomo, szybciej, niżeli obniżki, a rezultatem 
tego stanu rzeczy jest fakt, że robocizna od końca 
stycznia licząc wzrosła w złocie o blisko 50 prc. 

Przemysłowcy zwrócili się. niedawno temu do ro­

botników z apelem, aby z uwagi na niespodziany 
obrót, jaki nastąpił w stosunkach gospodarczych, 
zrezygnowali dobrowolnie ze stosowania wskaź­
nika przy regulowaniu płac. Apel przemysłowców 
pozostał bez rezultatu. Przemysłowcy w  okręgu 

bielsko-bialskim byli wobec tego zmuszeni jąć się 
ostatecznego środka i wypowiedzieli w swych 
przedsiębiorstwach wszystkim robotnikom z ter­
minem 14-dniowym, .aczkolwiek w  myśl przyję­
tego w  tym okręgu „regulaminu pracy" przysłu­
giwałoby im prawo natychmiastowego rozwiąza­
nia stosunku służbowego.

Wskutek tego kroku, przemysłowcy w  okręgu 
bielsko-bialskim zyskali możność zawarcia z robo­

tnikami od dnia 1 marca umów pracy pod nowymi 
warunkami, przystosowanymi do zmienionych sto­

sunków gospodarczych. Robotnicy odrzucili zaró­

wno żądania przemysłowców co do 30 prc. reduk­

cji płac, jak i przedłużenia dnia pracy. Dotychcza­

sowe pertraktacje w tym kierunku nie doprowa­

dziły do rezultatu.

0  p o t a n ie n ie  k r e d y t u
(Od naszego korespondenta).

Warszawa, 21 lutego.

W  ministerstwie skarbu przywiązują dużą wagę 
do zwiększenia obiegu marek z 50—80 milj. złotych 
do 220 milj. złotych. Stąd ministerstwo skarbu na­
lega na zniżenie stopy procentowej w bankach i na 
rynku pieniężnym. Jest to jeden z najskuteczniej­
szych sposobów walki z drożyzną, zdaniem mini­
stra W ł. Grabskiego. Nadto ministerstwo skarbu 
przystępuje do rozszerzenia obrotu dewizowego 
przez upoważnienie ważniejszych banków do przyj 
Uiowania wkładów w obcych walutach, do udzie­
lenia kredytu również w obcych walutach (wraz z 

oprocentowaniem). W  ten sposób spodziewa się 

minister skarbu uruchomić obce waluty i.nawiązać 

stosunki z zachodnimi bankami i finansjerą, tem 
bardziej, że wysoki procent dla kredytów dolaro­
wych zachęci obce kapitały do lokowania na w y­
soki odsetek (6 do 7 miesięcznie, obecnie 4 do 5). 
P. K. K. P. ma w najbliższym czasie rozpocząć wy 
platę kredytów w bonach podatkowych, nadto w 
marcu pożyczka premjowa dolarowa wzmoże ró­
wnież obieg płatniczy.

Wkrótce, bo w marcu ma być wstrzymany druk 

marek na cele gospodarcze (kredyty itd), rozstrzy­
gnie o tem Rada nadzorcza P. K. K. P. Zapas wa­
lut obcych przenosi obecnie 18 miljonów dolarów. 
Rząd liczy się z możliwością ustalenia 1,800.000 

mk. tytułem sekcji do złotego.

Z m ia n a  sta w e k  celnych
Rozporządzeniem Prez. Rzeczypospolitej z 9 bm. 

ustalone zostały następujące zmienione stawki cel­
ne za 100 kg. we frankach zł.: Ryż 8, Owoce i ja­
gody świeże, solone, moczone, oprócz oddzielnie 
wymienionych 25, Pomarańcze i pomarańczki świe­
że 35, Kawa surowa w  ziarnkach 90, Kawa palona 
w ziarnkach i mielona 140, Surogaty kawy mielo- 

damo w  dalszym ciągu opłacie w wysokości 75% ne i prasowane wraz z opakowaniem bezpośre-

*vsku wywozowego, nadto wywóz osiki podlega 
obowiązkowi wpjaty i przekazywania wartości

dniem 140, Herbata wszelka, oprócz wymienionej 
w p. 2 brutto 370, Herbata cegiełkowa czarna i zie­

lona, herbata mate brutto 150, Drożdże prasowa­
ne 00, W ina skażone solą do wyrobu koniaku od 
8 stopni do 25 stopni alkoholu (włącznie) za po­
zwoleniem Ministerstwa Skarbu brutto 40, Ocet 
oprócz toaletowego: 1) w  beczkach i w beczuł- 
kach łącznie z ich wagą 40, 2) w  innych naczy­
niach, łącznie z wagą naczyń 80, Śledzie solone 15, 
Śledzie wfędzone 20, Żelatyna (w listkach, tafel- 
kach itp.), klej do apretur, mieszaniny, żelatyny i 
gliceryny (klej elastyczny) 190, Gąbki 85, Święcę, 
pochodnie i knotki do lampek z kołnierzami metal.* 
iub bez (tzw. naguski) 70, Gumelasryka miękka: a) 
pod postacią arkuszy, płytek, nitek i rozczynu 65,
b) wyroby oprócz oddzielnie wymienionych bez 
dodatku z innych materjałów 100, c) wyroby o- 
prócz oddzielnie wymienionych z dodatkami z in­
nych materjałów; cerata gumowa 190.

D ru g a  zaliczka  
na  p o d a te k  m a ją tk o w y

W  spraw ie drug ie j zaliczki na podatek m a ją t­
kowy należy przypomnieć, że

1) Osoby ,które w m yśl ustawy są wolne od po* 
da tku  majątkowego, a  w ięc o^oby, k tórych cały 
m ajątek  nio przewyższa 3000 fr. zł., dalej osoby, 
które podlegają danin ie  lasowej, po mamo, że zostały 
wciągnięte do ksiąg biorczych podatku majątkowe* 
go, są wolne od zapłacenia drugiej zaliozki n a  po* 
datek m ajątkow y.

Wszyscy in n i p łatn icy zapłacić m a ją  drugą za* 
liczkę na podatek m ajątkow y w następujący sposób:

2) P łatn icy  podatku grantowego i  budynkowego 
m a ją  zapłacić połowę podatku majątkowego, przy­
padającego od wartości ich całego m ają tku .

3) P łatn icy podatku przemysłowego od I do VI kat. 
przedsiębiorstw przemysłowych, oraz p łatn icy  I  i IT 
kategorji przedsiębiorstw handlowych, m a ją  zap ła­
cić połowę podatku majątkowego, przypadającego 
od wartości całego ich m ają tku .

i )  P łatn icy  podatku przemysłowego V II kat. 
i przedsiębiorstw handlowych I I I  kat., oraz samo* 
dzielne wolne zajęcia zawodowe, jedną trzecią część 
podatku majątkowego, przypadająosgo od wartości 

całego ich m ajątku . Zaliczkę tę zm niejszoną w  pos 
wyższych granicach, należy zapłacić w dwóch rataeli 
pierwszą do 25 lutego br., drugą do 25 marca.

Podstawą obliczenia wysoko&ń drugiej zalicziki



jest kwota., uiszczona tytu łem  pierwszej zaliczki, 
leżeli wysokość drugiej zaliczki wynosi 800 fr., a  ca­
ły podatek m ajątkow y m ia łby -wynieść 1000 franków, 
wówczas p ła tn ik  na poczet drugiej zaliczki m a za* 
płacić połowę lub jedną trzecią całego podatku ma« 
jątkowego. D la zapłaty drugiej zaliczki na podatek 
m ajątkow y ustalono zatem jako granicę cały ewen­
tualnie przypaść m ający  podatek m ajątkowy, wedle 
zeznania.

Nowe przepisy co do 
podatku dochodowego

Na podstawie ustawy z dn ia  10 stycznia 1924 r. 
wprowadzono w życie now ą ustawę o podatku do* 
chodowym.

1) Na rok 1924 pobierze się specjalny dodatek do 
podatku dochodowego w  wysokości 20 prc. podatku, 
obliczonego do skali podatkowej w ustawie o po* 
datku  dochodowym Dz. U. R. P. Nro 97 z r. 1923. Dla
arjemtacji podajemy,, że skala podatku wynosiła 

w roku  1923 od 58.000 m kp. do 30 mdłjonów m kp. 
przy dochodzie ponad 2 m iijony  do dochodu ponad 
120 m iljonów .

2) Ponadto pobierae się 20 prc. jako dodatek do 
skali podanej niżej, a obow iązującej w  m yśl ustawy, 
obecnie obow iązującej z dn ia  10 stycznia 1924 roku, 
poczynając od czwartego stopnia tej skali. D la  

orjentacji podajemy, iż  skala obecna wynosi od 0.3 
do 28.5 prc. przy dochodzie od 525 m iljonów  600 tys. 

do 87 m ilja rdów  sześćset m iljonów .
3) Sprawozdania roczne osób prawnych, obow ią­

zanych do publicznego sk ładan ia  rachunków , za? 
wierające b ilans oraz rachunek zysków i strat, win= 
ny być ogłasziane w dzienniku urzędowym m in i­

sterstwa skarbu.
4) W szystkie osoby fizyczne i  prawne, których 

dochód w  roku poprzedzającym rok podatkowy, a 
więc których dochód w  roku 1923 przewyższa gra* 
nicę dochodu 525 m iljonów  600 tysięcy, obowiązane 
są złożyć zeznania o dochodzie. Zeznainia te m a ją  
być złożone najpóźnie j do 1 m arca br., zaś przy oso* 
bach prawnych, obow iązanych do publicznego skła­

dan ia  rachunków  najpóźn ie j do 1 m aja . W  termie 
nach co do zeznań podanych należy zapłacić w  Ła* 

sie skarbowej lub za pośrednictwem P. K. O, wzglę­
dnie P. K. K. P. cały podatek przypadający wedle 
zeznania o dochodzie i to  w  ten sposób, że cały po* 
datek należy zapłacić najdale j do dn ia  1 m arca br. 
względnie 1 m a ja  i dowód uskutecznienia zapłaty 
w  oryginale lub  w  odpisie należy dołączyć do zezna* 

n ia . Różnica, ja k a  zajdzie m iędzy zeznaniem  do po­
da tku  a podatkiem  wym ierzonym  przez w ładzę wy* 

m iarową, należy wpłacić w dn iu  1 listopada roku 
podatkowego. W  powyższych term inach należy rów* 
nocześnie z podatk iem  dochodowym, wpłacić dodatki 
kom unalne, przypadające od dochodu, z o znanego

przez podatn ika, względnie ustalonego przez władzę

podatkową. .
5) Jeżeli podatek wraz z dodatkiem  kom unalnym  

nie zostanie wpłaconym  w term inie płatności, to od 

nieuiszczonej kwoty będą pobrane kary za  zwłokę 
w  wysokości 2 prc. miesięcznie.

6) Dochody z uposażeń służbowych, emerytur i 
wynagrodzeń za na jem ną pracę usta la się wedle 
odrębnych skali, podawanych przez Miiniatersitwo 
Skarbu za każdy m iesiąc. Kwoty, przypadające do 

podatku od uposażeń służbowych i  t. d. należy w ter­
m in ie  do 7 dn i po dokonan iu  potrącenia wpłacić do 
potrąceń, sporządzonego wedle dotychczasowych far* 

m ularzy .

Z rynku chemlkalji
Wielkie osłabienie panuje od tygodnia na tym 

rynku, wywołane utrudnieniami w  handlu trans­
portowym, i dopiero po jego załatwieniu można się 
spodziewać polepszenia stosunków. — Było dosyć 

dużo interesujących zmian, jednak nie wiele na- 
polu drogów surowych. — Ipecacuanha Matto 

Grosso ma w  dalszym ciągu tendencję zwyżkową 
i płacono już wyższe ceny. Chińskie kantarydy 

są tańsze. — Lobeilja jest rzadka i nieco droższa.— 
Miód sprzedają po pełnych cenach. — Senes tine- 
velly utrzymuje się mocno, przy braku dobrych 
zielonych liści. — Mentol i olej miętowy są trochę 

przystępniejsze. — Szelak ma tendencję zniżko»wą. 
Glucosa jest droższa a tran mocniejszy. — Che­

mikalia farmaceutyczne sprzedają się po większej 
części powoli, a obecny mocny nastrój zdaje się 
słabnąć objawiając pewne zdenerwowanie z po­
wodu niemieckich podatków reparacyjnych. Aspi­
ryna jest stała, sole bromowe utrzymują się w ce­
nach zredukowanych zeszłego tygodnia. — Cale. 
ladtatum jest raczej mocniejszy. — Fendftaleina 
jest łatwiejsza a kwas salicylowy nieregularny. — 
Sole rtęciowe są znacznie niższe, Santonina po­
szła w górę. — Chemikalia przemysłowe wyka­
zują mało ożywienia w transakcjach, głównie z po­
wodu nieuregulowanej sytuacji z Niemcami. — 
Acoton jest znacznie tańszy a nadsiarczan sodu 
spadł. Produkty smoły pogazowej są znowu tań­
sze z wyjątkiem benzolu, który jest droższy.

Wyższe: Benzol. Olej Citronella. Glucosa. Ipe­
cacuanha. Herba Lobelia. Gałka muszkat. Santori- 
na. Cukier. Nafta. Produkty ołowiu. Produkty cyn­
ku.

Mocniejsze: Anyż, olejek. Cale. lact. Olej cassia. 
Tran. Olej lniany. Olej pomarańcz.

Stalsze: Paraformalina: Salicylat sodu. 
Dostępniejsze: Arszenik. Goździki. Ol. geranium. 

Mentol. Olibanum. Ol. pomarańcz, c. i. f. Fenolftale- 
ina. Potaż żrący. Kwas.salic. Nadsiąrczan sodu. 
Thymol.

Niższe: Aceton. Kantarydy. Pirydyna. Olej ba­
wełniany. Olej rtęciowy. Kwas karbolowy. Nafta­
lina. Maź. Sole rtęciowe.

K alendarz Targó w  W iosennych
Królewiec 17 — 20 lutego. Lipsk 2 —  8 marca. Lyon 

3 — 16 marca. Wrocław 9 — 12 marca. Wiedeń 9 — 15
marca. Utrecht 11 — 12 marca. Praga 16 — 23 marca.
Poznań 27 kwietnia do 4 maja. Bruksela 1 — 16 kwie­
tnia. FraftkSurt n. M. 6 — 12 kwietnia. Rennes 27 kwie­
tnia do 24 maja. Zagr-eb 27 kwietnia do 5 maja. Londyn
28 kwietnia do 6 maja Paryż 10 — 25 maja. Bazylea
17 — 24 maja.

OSTATNI TERMIN ZAPŁAT V POD ATKTT MA* 
JĄTKOWEGO. W  poniedziałek (25 lutego) upływa 
ostatni dzień zapłaty I*sizej raty drugiej zaliczki po­
datku majatkowego

WALNE ZEBRANIE ORGANIZACYJNE. Dnia 23 
lutego o godzinie 5 w lokalu  Krakowskiej Spółk i 
Rolniczo-Przemysłowej, ul. Poselska 20, odbędzie się 
W alne Zebranie Organizacyjne „Herbewo“ Herljcz- 
ka, Bcłdowski, Wołoszyński, Zjednoczone Fabryki 
Tutek i Bibułek S. A. w Krakowie.

ZAPISY NA AKCJE BANKU POLSKIEGO W PO­
ZNANIU. Do dnia 15 lutego w oddziale P. K. K. P. w 
Poznaniu z 9 subskrybentów nabyło 1321 sztuk akcyj 
Banku Polskiego. Ponadto przyjęto zgłoszeń na sub­
skrypcję na 605 sztuk akcyj.

SZKODNIKI EKSPORTU. Sprawa kontroli nad arty­
kułami wywożonymi z Polski zagranicę wraca nie­
ustannie na łamy prasy fachowej i wymaga rychłych 

zarządzeń władz, na wzór nadzoru publicznego, stoso­
wanego np. w Danji przy eksporcie nabiału i przetwo­
rów mięsnych. Znaijym jest powszechnie fakt, iż  niesu­
mienne wykonywanie umów o dostawę drzewa wywo­
łało na rynkach zagranicznych, specjalnie w Anglji i we 

Francji, wielkie szkody dla naszego eksportu. —  Najgo­
rzej przedstawia się sprawa z wywozem jaj z Polski. Po­
za kilkoma wielkiemi współdzielniami i poważnemi fir­
mami wywozowemi uprawia eksport jaj wiele przedsię­

biorstw niefachowych lub wręcz niezasługujących na 
zaufanie. Praktyki tych firm wywołały już ostre rekry- 
mtoacje odbiorców angielskich i odbijają się dotkliwie 

na marce towaru polskiego.

Świeżo donosi Konsulat generalny w Paryżu, iż na­
stąpiła dostawa większej ilości jaj nieświeżych a nawet 
zgniłych z Polski. Konsulat zwraca uwagę na koniecz-
n o ść w p r o w a d z e n ia  sk u te czn e j ko n tro li p r z y  w s z y s t -
kich wysyłkach polskich zagranicę, aby zapobiec na 

przyszłość przejawom niesumienności poszczególnych 

firm, któde podkopują kredyt i dobrą opinie ogółu pol­

skiego kupiectwa.
PROTESTY WEKSLOWE W ŁODZI, (r) Wydział sta­

tystyczny magistratu m. Łodzi ogłosił statystykę weksli 

protestowanych. W  ubiegłym roku łódzcy notariusze za­
protestowali ogółem 159.802 weksle. W  1910 r. zapro­

testowano 47.477 sztuk, w 1911 r. 79.913, w 1912 r. pod­
czas kryzysu przemysłowego 118.514. Z weksli prote­

stowanych r. 1923 r. przypadało na pierwsze półrocze 
66.202 sztuki, na drugie półrocze 93.600 Przerachowana 

suma protestów w poszczególnych miesiącach na dola­
ry na podstawie przeciętnych kursów miesięcznych 

wynosiła ogółem 1,362.234 dolarów. Przeciętna zatem 
wartość weksla w momencie protestu wynosiła w 1923 

roku 8.5 dolara. W  latach 1910—-1912 przeciętna suma 
protestowanego weksla wynosiła 66 dolarów.

OTWARCIE KOMUNIKACJI KOLEJOWEJ NA 
L IN JI TYLŻA—KŁAJPEDA. 7 lutego została otwarta 

kom un ikac ja  po przeszło półrocznej przerwie, m ię ­
dzy Tylżą a K łajpedą. R ząd litew sk i zapłacił Niem* 

com tytu łem  odszkodowania 400.000 L itów , wskutek 
czego N iemcy zgodziły się n a  podjęcie ruchu kołe* 
j owego.

BEZROBOCIE I  UPADŁOŚCI W  CZECHACH (Mor) 

W edle statystyki urzędowej bezrobocie w  Czecho­
słow acji w m iesiącach wrześniu i  październ iku wy* 

kazało 54.000 bezrobotnych, pobierających zasiłek 
urzędowy. Ponadto przedsiębiorstwa prywaltne u* 

dzieliły zapomogi 35.000 bezrobotnym. W  tym  sa­
m ym  okresie tj. w  październ iku 50 firm  zgłosiło 

upadłości, zaś w 151 wypadkach zgłosiło postępo* 
wanie pojednawcze.

STOSUNKI HANDLOWE FRANCUSKO*POLSKIE 
(Mor). Umowa handlow a polsko*francuska, ważna 
od 1 lipca 1922 przyznała F ranc ji zn iżkę cel w  110 
pozycjach. Polska jest upraw nioną do otrzym yw ania 
opustu w 60 pozycjach, a w redukcji cła do m in im um  
w 48 pozycjach. W ym iana  w zajem na przedstawia się 
jednak w  bardizo skromnych cyfrach, g d y ż  n a  ogólny 
import zagraniczny F ranc ji w wartości S30 m iljonów  
fr., Polska dostarczyła jej zaledwie za 20 m iljonów  
Ir. towaru. Polska zaś im portu jąc  z zagranicy z a 930 
m iljonów  fr. sprowadziła tylko z F ranc ji 3 prc. o- 
gólnego im portu, podczas gdy Niemcy partycypują 
w  60 prc., Czechosłowacja w 19 prc., a Austrja w  10 
prc. Przyczyn szukać należy we wzajemnej niezna* 
jomości targów  i  inieoglęSdnym skonatruowajniu 
wzajem nych taryf. Jako próbk i posłużyć m ogą na* 
stępujące fakta: cynk belgijski opłaca m in im a ln ą  
taryfę, podczas gdy cynk polski korzysta ty lk0 z 

60 prc. opustu. Podobnie też za butelkę zwykłego 
francuskiego w ina, k tó rą  producent sprzedaje za 
1 fr. im porter francuski za 1.50 fr., w W arszaw ie żą ­
da się 10 do 11 fr.

Ceny ziemiopłodów
W arszaw a , 22 lutego. Tranzakcje na giełdzie (w  

naw iasach ilość tonn) za 100 kg netto w  m ilj. m kp. 

Franco stacja za ład .: ży to  kongresowe 118 f. (10)

22.5, —  116— 117 f. (90) 21— 20, m ąka  ży tn ia  50 prc. 

(15) 50, —  70 prc (60) 38.5, o tręby pszenne (15) 15. 

F ranco  W a rs zaw a : ży to  kongresowe 118 f. (15) 

24, ow ies poznański jedno lity  (40) 27.4 —  27.25, 

m ąka ży tn ia  70 prc. (30) 40. T endencj;rbez zm iany .

L w ów , 22 lutego. Zastó j w  tranzakcjach g ie łdo ­

w ych  i pozag ie łdow ych  u trzym u je  się w  da lszym  

ciągu, silne zao fiarow anie pszenicy i ży ta  bez po­

pytu . M ąka  ży tn ia  po tan ia ła ; tendencja ta d a l z n iż ­

kow a, usposobienie bez ochoty. W  m ilj. m kp.: 

Pszenica k ra jow a 34— 35, ży to  m ałopolskie 19.5—

20.5, m ąka  pszenna 40 prc. „0“ 80, —  55 prc. „1“ 

60, 70 prc. „4” 40, ży tn ia  60 prc. „0“ 52, —  70 

prc. ,,1“ 45, otręby pszenne 11, •— żytn ie  10. —  

W szystk ie  ceny szacunkow e.

Poznań . 22 lutego. W  m ilj. m kp.: Żyto 17.5—

19.5, jęczm ień 18. —: b row arow y  20— 22, m ąka 

ży tn ia  70 prc. łączn ic z w orkiem  33— 35, m ąka  

pszenna 65 prc. łączn ie z w orkiem  57— 61, o tręby  

ży tn ie  11, —  pszenne 14, groch po lny  20— 26, —  

Y ic to ria  53— 58, kon iczyna czerwona 100— 180, —  

b ia ła  200— 320, pszenica 28— 33, ow ies 19.5— 21.5, 

w y k a  18— 20, peluszka 20— 22, łub in  niebieski 12 

do 34, —  żó łty  14— 16. Sytuac ja  bez zm iany, uspQr 

sobienie stałe.

GIEŁDA LWOWSKA
Lw ów , 22 lutego 1924.

Akcyjny Hipoteczny . . . .  2900-2800
M a łopo lsk i............................
Przemysłowy . ....................  2150-2155
Ziemski Kredytowy . . . .  1125-1200
Browary Lwowskie . . . .  29000-28000-(28250)
C h o d o ró w ............................  205)0-21750
C hy b ie ....................................42000 44000 dr. 47000-48500
Ćmielów, fabryka porcelany 7250-7300
G a fo ta ....................................  1400
Cegielski................................  2700-2750
Lokom otyw y ........................  3800-3700
iNiemojewski, fabr. papieru 2050-2025
Oikos, zaki. przem. drzew .. 19500-19750
Parowozy S. A. bud. masz. 1850
Pezet, Po w. Załady b u d .. . 800-900
Polska N a f t a ........................  210 >2111
Rakszawa, fabryka sukna . 15000-14750
Tesp, tow. ekspi. soli . . .  28500
Zieleniewski • • • • • . « «ooo

M a r y n in ................................
Tohan . . . . . . . . . .  1650
lm p e x ....................................  100

a k c j e  n i e o f i c j a l n e

A z o t ........................................ 2100 2125
Auto Pozn................................
B. Z ie m ian .................... ...  . 200-210
Pol. Przem. Naft..................... 3600-4000
Cze 'how ice ................ ...  875
C e .u p in ................................  1050
JEle«ctrownia na Sanie . . .  9C0 800
Gazy Z a c h o d n ie ................  37000-37500
Gazy Wschodnie . . . . .  77000-80000
Jaw orzno................................  (100)91000'25)-95000-»6500
Jaworzno d ro b n e ................  106000-114000 116000
G a zo lin a ....................   4400-43U0i
Gazociągi................................  850(7li0 750)
Len w K ro śn ie ................ ....
Lesienice.................... ...  9000*
N i t r a t .................................... .. 950
M ach le jd ................................  4700-4850
O lk u s z ....................................  3000 29<5
Przeworsk . . . . . . . .
Imien .................................... 900000
Przem. terpent. w Polsce .
W ę g ló w k i ............................  140-141(120)
Szkło Krosno . . . . . . .  8500-8000

Na wczorajszem zebraniu nastąpiła znaczna poprawa
kursów akcyj, zaznaczył się silniejszy popyt przy wię- 

kszem zainteresowaniu. W porównaniu z poprzedniemi 
zebraniami dokonano znacznie więcej tranzakcyj. Za­

potrzebowanie wzrosło, liczne zlecenia z prowincji.

Giełda poznańska
Poznań, 22 lutego. Za 100 MP. nominalnie (w tyaią-

cach marek polskich).

B. Kwilecki 600 Iskra 700

B. Przemysł. 875-900 Lubań 22000

Bankzw. sp. zar. 2000-1900 Roman May 8750

P. Bank Ziemian Marynin 140

P. Bank Handl. 750 Młyn Ziemiański

Arkona Płótno 190-180

Barcikowski Pap. Bydgoszcz 175-180

Brow Krotosz. 850-835 Piechcin 1550

Cegielski 245-240 Poz. Sp. Drzew. 455-450-475

Centrala Roi. 90-95 Tri 1600-1700

Cukrownia Zduny 18000 Unja 2300-2200

C. Hartwig 400 Wagon Ostrowo

Hartwig Kantor. 1250 Wojciechów 280-275

Hurt. Droger. 60 Włókno

Hurtownia Zw. 25000 Wyt. Chemiczna 85-80

Herzfeld Yictorius 1600 Młynotwórnia 325



Rcznój Kursów no giełdzie krakowskie! w Met. tygodniu
Kraków, od poniedziałku 18 lutego do piątku 22 lutego

A K C J E
Tranzakcje w tysiącach marek

A K C J E
Tranzakcje w tysiącach marek

18/11 22/11 18/11 22/n

P. T. H. I- V  em. , . . 1025—1600 1400—1800 „Krakut . . . . . . . . 6700 6600 5500-5750
„Impex • • • • • • • • 110-112 95 Porcelana Ćmielów . . . 8350—82^0 6800—7200
„Pharma* (B. Jawornicki) 2375 2200-2450 Fabr cukru w Chodorowle . 23000 -22100 18730 -22500
Żegluga Poislta . . . . 500-180 415-510 Elektr. Siersza 1 - IV em. 17u0-1675 14*5—1550
Zdanowski I—IV em .. . 480(10 44500 42000 - 48000 Zakłady przeru. „Ryngraf11 1700 . 1200

Warsz Parowozy 1— tłem. 195U-1900 1800—19^0 S. W. N iemojowski. . . 2500-2450 2100-2650

H. oegietskl, Poznań I—IX 29 JO—2726 2425—'. 8/5 Bauk Przemysłowy I-VIU 2325-2200 2050-2125

„Tł-zeamia“ I— VI em .. . 3*50 - 3200 3150—3350 Bank Hipoteczny . . . .

„Pocisk . . . . . . . . 5500-5400 5200 Ziemski Bank Kredyt.. .
81000 BbOUO—75000 Powszechny Batik Kredyt.
28Z6U—25000 23500 -24501) Bank Komercjalny I—IV

12UU0—U7Ó0 109-0—11700 Bank Zwiąż. Smółek Zarób. 27000-25000 23000—25000
Poistta Nafta . . . . . . 205o 17u0—1900 „Teropol- ........................

„ Pokucie' Naft. S. A. I. em 1675—1650 1700 A P ia s e c k i.................... 5100 6100
700 900 C h y b ie ............................ 49000-44000 41000-5101.0

Strug . . . . . . . . . 7450-7200 8500—8800 Orthwein i Karasiński .
Syudy^wt kosz., Kraków 9t0 1000 1900—1800 1800-1850

(= )  Na rynku dewizowym obfitości towaru to­
warzyszyła przez ubiegły tydzień sprawozdaw­
czy stabilizacja kursów. Kurs dolara pozostawał 

przez cały ciąg tygodnia prawie ua jednym pozio­

mie, jedynie frank francuski silnie się obniżył, co 
oczywiście stoi w ścisłym związku ze spadkiem 
iranka na giełdach kwiatowych.

Na rynku efektów od poniedziałku rozpanoszyła 
sic apatja i zobojętnienie, wskutek czego kursa 
mechanicznie traciły codziennie od 5 do 10 prc., 
u nawet i więcej. Dopiero na zakończenie tygodnia 
giełdowego t. zn. w piątek nastąpiła stosunkowo 
znaczna poprawa tendencji i elekta, zdołały częś­
ciowo wyrównać silne straty kursowe ostatnich 
dni. Z papierów arbitrażowych Zieleniewski prze­
kroczył nawet kurs poniedziałkowy, z innyh zaś 
efektów, cieszących się specjalnem zaufaniem gieł­
dy krakowskiej, notowały wczoraj wyżej, niżeli 
w  poniedziałek Trzebinia-żelazo (~r 150.000), 
Chybie (+7 mil.), Tohan (4- 200.000). We czwartek 
zniżka osiągnęła punkt kulminacyjny i kształtowa­
ła  się wprost panicznie. Przesadnie niski poziom 

kursów na giełdzie krakowskiej — różnica pomię­
dzy Warszawy a Krakowem były we czwartek 
na niekorzyść Krakowa bardzo znaczne — spowo­
dowały napływ licznych zleceń kupna z Warsza­
wy i ze Lwowa, a na arbitrażówki z Wiednia, co 
jak już wspomnieliśmy —  ożywiło żnucznic ten- 

JcuOję m  zebraniu piątkowem. . ,

o  przyczynach zniżkowej tendencji na rynka 
efektów mieliśmy sposobność wypowiedzieć się 
niejednokrotnie w codziennych ,>glosach“ do ceduły 
^sow e j. obecnie można Je sprowadzić do jjdnego

GIEŁDA WARSZAWSKA
w arszawa. 33 lutego. (Cyfry w tysiącach): 

flank Handlowy 354850—25,500.
Bank dla Handlu I Przem. 5.350—5.450.
Bank Kredytowy 1.600.
Bank Przem. Polski 450.
Bank Polski Handlowy w Poznam,,
Bank Polski przem. we LwOwle 2—2.200.
Bank Zachodni 8—&300—8.150.
Bank Zw. Sp. Zar. w Pozn. 20—2Ł500—24.250. 
Kijewski i Sctaoitze 14100—13—13.500.
Cukrownia Chodorów 20.500—24—23.000. 
Cukrownia Czersk 2.850—2.400—2.625. 
Starachowice 15.750—16.200.
Ursus 5—4.800.
Pocisk 5.300—5.250.
Parowóz 1.900—2.000—1.975.
L. Zieleniewski 46—47.000.
Żyrardów 1460-1385—1360.000.,
Spiess i Syn 4.050—4.150—4.075.
War. Tow. Transp. 1 Zegl. 575—600.
Poibal 475.
Ćmielów 7.500—8—7.800.
Elektryczność 7.500—7—7.200. 
ilaberbusch i Schiele 17—17.100.
Spirytus 8.500, dr. 9.000.
Polska Nałta 1.900—2.000.
Bracia Nobel 5.200-5.250—5.450.
Br. Rylscy 800.

Siła i Światło 2.750-2.650-2.700.
Warsz. Tow. F. Cukru 17250—18500—18230. 
Warsz. T. Kop. Węgla 21— n  27- III 24250- IV 

21500, dr. 25000, |

H. Cegielski w Poznaniu 265tl--2700 -2725.
Ułpcp, Rau i Ska 2850-3100-305*.
'■lotlrzeiewskle zakł. 46—50—19000, dr. 52500. 
Norblin. Br. Buch i W. I. ,1000, dr. .1800.
!Ostrowieckie zakł. 38—41—40500,
Kohn Zieliński ł Ska IV 1700—1750—1700.

Mitzner 29- 28750—29000.

Efep!. Soli Potasowych 28.50" 

lendencja zwyżkowa.

mianownika: potrzeba gotówki na spłatę podatku 
majątkowego. Ograniczenie kredytów dla prze­

mysłu zę strony PKKP spotęgowało jeszcze ogól” 
ny głód gotówki. Szereg przedsiębiorstw, insty­
tucji i osób prywatnych, które nie zapłaciły dotąd 

przypadającej obecnie zaliczki na podatek mająt­

kowy, zmuszonych jest do- częściowej realizacji 
swych aktywów, reprezentowanych w  znacznej 
mierze w  efektach i do rzucenia tychże na targ. 

Spowodowana w  ten sposób znaczna podaż obniża 
kursa efektów. W  tych warunkach otwiera się 
wdzięczne pole dla działalności spekulacji zawo­
dowej, która uprawiając grę a la baisse, wszel­
kimi machinacjami stara się doprowadzić kursa 
do absurdalnie niskiego poziomu.

W sferach poinformowanych oczekują, że po 25 
lutego, w którym upływa termin płatności drugiej 
zaliczki na podatek majątkowy, nastąpi na giełdzie 
efektów zdecydowana poprawa sytuacji. Charak­
terystycznym objawem dla nastroju na giełdzie 
warszawskiej jest np. okoliczność, że solidne pa­
piery „ciężkiego przemysłu" i przedwojennych in­
stytucji bankowych nawet w  okresie ogólnej 2,niż- 
kl nie tracą nic ńa kursie i znajdują wciąż chęt­
nych nabywców. Wogóle przez cały ciąg ubiegłe­
go tygodnia tendencja na giełdzie warszawskiej 
była znacznie silniejszą, niżeli w  Krakowie.

Za kredyty w  prywatnym obrocie (t. zw. „Kost- 

gełd“) płaci się obecnie mniej więcej 6 prc. miesię­
cznie, przyczem nie czynią różnicy pomiędzy kre­
dytem w markach a dolarach, co świadczy o dość 
silnie ugruntowanej wierze w trwałość stabilizacji 
marki polskiej.

Warszawsko giełda pieniężna
Warszawa, 23 lutego. Nowy Jork 9,350—9,300. 

Londyn 40,450-10,075. Paryż 403-401. Wiedeń 

132-131. Praga 271^265ł/3. Włochy 4041/*—408V=. 

Szwajcarja 1,620—1,610. Holandja 3,500—3,480. 

Frank złoty 1,795. Bony złote 1,400. Miljonówka 

750—775—700. Pożyczka złota 13,100—13,500. Po­
życzka dolarowa 5,675.

Dzlsleisza giełda IwowsSta
L w ó w . 2 3  Iuteffo. (Cyfry w tysiącach):

Akcyjny Hipoteczny 2.850.

Przemysłowy Lwów 2.200—2.230.

Ziemski Kredytowy 1.150—1.120.

Browary Lwowskie 24.500—24.030. 
Chodorów 23.500—24.000.

Cegielski 2.750.

Ćmielów fabr. porc. 7.600.

Niemojewski fabr. papieru 2.300—2.275. 

Oikos Zakł. przem. drzew. 21.250—21.000. 
Parowozy s. A. bud. masz. 2.650—2.025. 
Pezest Pow. Zakł. bud. 825. 

polska Nafta 2.200—2.175.

Rakszawa fabr. sukna 15.250.
Tohan 1.600—1.650.

Karpalit 4.100.
Tepege 11.500.

Tesp. tow. ekspl. soli 31.400.

Chybie 48 -47.000 dr. 54.000.

Dzisiejsza giełda w £uruchn
Zurych, 23 lutego. Otwarcie giełdy. Nowy Jork 

5,76 i 2133, Londyn 24.87 i pół, Paryż 24.57 i pół. 
Wiedeń 0.811/., Praga 16.78l/4, Włochy 24.95, Belgja
21.35, Helsingfors 14 i pół, Sofja 440, Holandja 215 
i trzy ezwarte, Christjanja 76 i jedna czwarta, Ko­
penhaga 91 i trzy czwarte, StockhoSm 151, Buka­
reszt 320, Berlin 131, Belgrad 735.

O s ta tn ie  te le g ra m y
z 23 lutego 1924

T e rm in  u ru c h o m ie n ia
niem ieckiego batutu em isyjnego

Berlin. (AW). Na tutejszej giełdzie rozeszła się 
wiadomość, że nowy bauk niemiecki emisyjny, 
rozpocznie swoje czynności w Zurychu, już z dn. 
15 kwietnia.

Srebrne monety w Niemczech
Berlin. (AW). ..Deutsche Tageszedtung“ dowia­

duje się z miarodajnego źródła, że istnieje zamiar 
wybicia srebrnej monety w Niemczech w wyso­
kości 500 miljonów marek złotych, w sztuKacli po
1, 2, oraz 3 marki.

Potęga gospodarcza Niemiec
NIEMCY WYBUDOWALI 18.000 LOKOMOTYW, 

I 400.000 WAGONÓW.

Paryż (AW) Jakkolwiek wiedziano już od da­
wna, że miarodajne koła niemieckie uprawiały 

polityko bardzo kosztownych inwestycyj gospo­
darczych w  kierunku rozbudowy floty handlowej, 
żeglugi, portów, ulepszeń innych środków komuni" 
kacyjnych, jak koleje, poczty, telegrafy, to jednak 
dokonali rzeczoznawcy wprost sensacyjnych pod 
tym względem odkryć. Mianowicie stwierdzono, 
że Niemcy od czasu zawieszenia broni wybudo­

wały *8.000 lokomotyw, oraz 400.000 wagonów, 
Cyfj-y te mówią dostatecznie za siebie. To też nie 

ulega najmniejszej wątpliwości, podkreśla komu­
nikat że eksperci wezmą pod uwagę tę niezwykłą 

potęgę finansową i gospodarczą Niemiec, przy u- 
staleniu warunków spłat i świadczeń rzeczowych 
% tytułu reparacyj. v

Ostatnie wiadomości 
gospodarcze

WĘGIEL POLSKI DLA RUMUŃSKICH KOLEI. (r). 
Przed kilkunastu dniami rumuńskie ministerstwo kolei 
wystało do Katowic swego przedstawiciela celem za* 
warcia umowy na dostawę węgla górnośląskiego dla ko­
lei! rumuńskich. Układ został zawarty i już obecnie ko* 

palnie górnośląskie dostarczają węgla kolejom rumuń­
skim.

IMPORT BAWEŁNY DO POLSKI, (r). W  ubiegłym 
roku Polska sprowadziła ogółem 47.946 tonu bawełny. 

Z tego sprowadzono ze Stanów Zjednoczonych 36.346 
temn, z Niemiec 3.671 tonn, reszta przypada na inne kra­

je. Bawełna amerykańska sprowadzona była w przewa­
żnej części przez port w Bremie, małą tylko ilość spro« 
wadzono przez porty w Tryieście i Gdańsku. W latach 
poprzednich importowano ogółem do Polski bawełny w 
1919 r. około 2.800 tonn, w 1920 r. 22.800 tonn, w 1921 t,' 

41.508 tonn i w 1922 r. za czas .od 1 stycznia do 1 pa­

ździernika 45.539 tonn.

KRYZYS W PRZEMYŚLE TEKSTYLNYM HISZPA* 
NJI Cr). Przemysł włókienniczy w Hiszpanii przechodzi 
obecnie ostry kryzys. Około 50 procent robotników po­
zostaje bez pracy. Hiszpańskie organizacje przemy­

słowców zażądały od rządu zastosowania skuteczniej­
szej ochrony celnej wobec znacznego importu towarów* 
tekstylnych z Francji, Belgji j Włoch.

HANDEL ZAGRANICZNY STANÓW ZJEDNOCZO­
NYCH. (r). W styczniu r. b. wartość importu do Stanów 
Zjednoczonych wynosiła 299 miljonów dolarów (w sty­
czniu 1923 r. 329 miljonów dolarów), wartość eksportu 
394 miljonów dolarów (w styczniu 1923 r. 335 miljonów 
dolarów).

(r) ŚWIATOWA BUDOWA OKRĘTÓW . W  ubiegłym 
roku wybudowano okrętów o pojemności 2.444.000 ton. 
Z powyższej liczby wybudowano w dokach angielskich
1,395.000 ton. Udział Anglji w dziedzinie budowy okrę­
tów wynosił 57 procent wszechświatowej produkcji 
i wzrósł w porównaniu z 1922 r. o 7.3 procent.

Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada

Oświadczenie
Odnośnie do inseratu płatnego umieszczonego 

w szan. piśmie z dnia 23 lutego 1924, Nr. 44, a pod­

pisanego przez Bank Spółdzielczy S. z og. por. w  
Krakowie ul. Grodzka 63, oświadczam, że powo­

łana w tym inserade płatnym liczba aktu Sądu 
okręgowego karnego w Krakowie Vr. IX. 691/24. 
obejmuje akta dotyczące śledztwa wytoczonego na 
wniosek Prokuratury Państwa przeciwko p. Jó­
zefowi Himineiblauowi Dyr. Banku Spółdzielczego
o zbrodnię uczestnictwa w sprzeniewierzeniu z po­
wodu czego p. Józef Hinimelbiau był aresztowany, 
a z aktami temi mam tyle wspólnego, źe w  sprawie 
tej występuję jako poszkodowany.

Adw. Dr. BRONISŁAW FELLER.



Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada

„OJA” MYDŁO CUDOWNE
(Savon  m lraculeux)

jedyne mydło przetłuszczone w formie pasty z domieszką naj­
delikatniejsze! mączki marmurowej. —- „0-1 A* Mydło cudowne 
przez domieszkę mączki marmurowei powoduje przy myciu 
twarzy najlepszy masaż, usuwaiąc zatłuszczenie, piegi, plamy 

i wągry skórne, równocześnie użyty

„O JA” KR EM W I O S N Y
oczyszcza i upiększa cerę.

Repr. na Polsltę: Lax i Syn, Kraków, ulic* Zwierzyniecka 6.
Telefon 4332. 178

O K A Z J A  N A  R E D U T Ę ! !
Oryginalne domino „Mefista"
wykonane w Paryżu, nagrodzone I-szą nagrodą w Nice1

o k a zyjn ie  d o  s p r z e d a n i a  w firmie 

H . P ie łro ń  i Synow ie ul. Karmelicka 12.

Maszyny młyńskie
oraz przybory młyńskie dostarcza BIURO TECHNICZNE

A . R O M E R , K ra ków ,
PLAC MATEJKI L. 5, —  Telefon Nr. 4213

SINGERM A S Z Y N Y  D O  SZYCIA,
części składowe, igły .oliwa, nici,Repe- 
racja maszyn, Ska akc. Singer Sawin~ 
Machinę Company Krak6w,Sławkowska 1

Z A W I A D O M I E N I E .

„ Z I A R N O ”
M Ł Y N  W A L C O W Y  S. A .

w Podgórzu—Zabłoci u.

ZAWIADAMIA .
że w ostatnich dniach uruchomiony został 
pszenny oddział młyna, tak że obecnie 
wymięła się mąkę żytnią i pszenną 
najprzedniejszej jakości. Sprzedaż wago­
nowa i częściowa. — Zamienia się żyto, 
pszenicę na mąkę. —  Najnowsze urzą­
dzenie jako ostatni wyraz techniki pozwala 
na wymiął mąki najpiękniejszej i naj­
lepszego gatunku, otrąb żytnich i pszen­
nych. — Własny tor przemysłowy. — 

Telefon 1115. Telefon 1115.
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S P Ó Ł K A  A K C YJN A

K R A K Ó W - L U D W I N Ó W
TELEFON : K raków  2155 . 

TELEGRAMY: Gacbarnia-Kraków.

SKÓRY PODESZWOWE
FILJA: WARSZAWA, UL. LWOWSKA 6 

Z A S T Ę P S T W A : *
LWÓW: KAZIMIERZOWSKA 15.

WIEDEŃ III.; STROHGASSE 13.

HAMBURG: RATHAUSMARKT 5.
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N A  R A T Y ! !

Ubrania frakowe, smokin­
gowe, marynarkowe,płasz­
cze, kostjumy damskie, 
według miary, z własnej 
lub dostarczonej materji

poleca J 6 x « l  K UM AŁA ,

Kraków, Szczepańska U . 
Pierwszorzędne siły facho­
we. Ceny przystępne. 151
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S A L O N  M Ó D
DAMSK ICH  i MĘSK ICH

M . GIS SER
KRAKÓW, FLORJAŃSKA 36.

15 R Z W I  JVA. PR A W O

Stale na składzie wielki wybór materiałów

d z ie c ię c e  odnawia precy­

zyjnie, gumy obciąga na po­

czekaniu. Kupuje stare wózki. 

Piechowicz,Kraków,Mikołajska 7
318

J ó z t f H a j e m
Kraków, ul. Fiorjańska L. 33
poleca termosy, rurki 
do włosów, maszynki 
do mięsa oraz wszel­
kie towary w zakres 
towarów żelaznych 

wchodzące.
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Z A K Ł A D Y  G R A FICZN E Jj
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o
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D

Kraków, ulica Krupnicza L. 6 D
D 
U 
O 
D 
O 
D 
0 
Ł 
U 
D

40 Q

„Ryngraf S. A.
wykonuje: akcje, czeki, papiery wartościom®,

etykiety — reklamy barwne, druki i t. d,

KUSZE do druku
jedno i wielobarwne na cynku — miedzi 

i mosiądzu.

Własne introligatornie maszynowe, oferty 

odwrotnie, warunki jak najdogodniejsze — 

wykonanie piewszorzędne.

Rękawiczki, Pończochy, Skarpetki i Trykotaże
poleca najtaniej firma

H. Lichtig w Krakowie, Grodzka 71.
TELEFON 1484. POD WAWELEM 

FABRYKA
TELEFON 1484.

w  P o d g ó r z u ,  W ie l i c k a  L . 2 6 .
TELEFON 4476. TELEFON 4476.

A A A A M A A A M A M A i A *

Ceny m yde ł toa le tow ych  znaczn ie  zniżane

L E S E R K I E W I C Z  i  S K A
Kraków, plac Szczepański 2. Tei. 4022.


